
sportMiędzynarodowy 
Dzień Kobiet

Kobiety całego świata obchodzą dziś swoje święto 
Międzynarodowy Dzień Kobiet pod hasłem wzmożonej 
pracy i walki o pokój.

Potężniejący ruch kobiecy w obronie pokoju jest 
świadectwem ich wyzwolenia społecznego, ekonomicznego 
i kulturalnego w krajach demokracji ludowej i Związku 
Radzieckim, jest świadectwem narastającej walki o wy­
zwolenie w krajach ujarzmionych przez kapitalizm.

Ustrój socjalistyczny dał kobiecie równe prawa z 
mężczyznami do pracy i płacy, odpoczynku i nauki. Ko­
biety w ustroju socjalistycznym wykorzystując stworzone 
im możliwości odnoszą we wszystkich dziedzinach życia 
wielkie sukcesy. Są aktywnymi budowniczymi socjalistycz­
nego społeczeństwa.

Przykład kobiet radzieckich i kobiet krajów demo­
kracji ludowej, które budują socjalizm, dodaje sił kobie­
tom ujarzmionym przez ustrój kapitalistyczny. Coraz czę­
ściej i odważniej występują one przeciw uciskowi i impe­
rialistycznej polityce podżegaczy wojennych.

PISMO GtÓWNEGO KOMITETU KULTURY FIZYCZNEJ
Nr. 20 Katowice, czwartek 8 marca 1951 r. Cena 45 gr. Zasłużona mistrzyni sportu 

Głażewska

Moskwa - Warszawa 9:1
(4:1, 3:0, 2:0) w hokeju

Sport polski wydał szereg wybitnie utalentowanych 
kobiet, które wzbogaciły dorobek naszej kultury fizycz­
nej i wysunęły się na czołowe miejsca w sporcie świato­
wym. Nazwiska Wajsówny, Jędrzejowskiej, Kwaśniew­
skiej rozsławiły sport polski na całym świecie.

System kapitalistyczny hamował jednak rozwój spor­
tu, był zasadniczą przeszkodą dla jego umasowienia, 
szczególnie wśród kobiet.

Trzeba dodać, iż obok wszystkich ekonomicznych i spo­
łecznych przeszkód, rozwój sportu kobiecego przed wojną 
krępowany był również przesądami, o których podtrzy­
manie troskliwie zabiegano. Jakże zamierzchłe i ponure 
dziś zdają się czasy, gdy biskup łomżyński publikował 
list pasterski, w którym poddawał napiętnowaniu fakt, 
że „w szkołach żeńskich odbywają się ćwiczenia gimna­
styczne w takich ubiorach, iż obrażają one uczucia wsty- 
dliwości młodzieży, zmuszonej do ich używania". Tenże 
biskup przywoływał na pomoc nakazy wszystkich świę­
tych, aby sprzeciwić się uprawianiu przez dziewczęta gim­
nastyki i groził za nieposłuszeństwo grzechem śmiertel­
nym.

Pastorał nie zagrodził drogi, po której dziewczęta nie 
tylko Łomży, ale najmniejszych miasteczek i wsi polskich, 
pomaszerowały na stadiony. Stało się to możliwe dopiero 
w warunkach Polski Ludowej, która otoczyła szczególną 
troskę wychowanie fizyczne i w której utworzono szeroko 
bramy boisk, sal i basenów dla wszystkich dziewcząt 
miast i wsi.

Tylko w warunkach Polski Ludowej możliwe było 
przełamanie zakorzenionych od wieków przesądów, spy­
chających kobietę z areny życia społecznego, zamykają­
cych jej drogę do warsztatów pracy, ograniczających jej 
prawo do walki o zdrowie i radość życia.

Wzrósł wydatnie udział kobiet w ruchu sportowym. 
Ujawniły one przebogatą skalę talentów, które przy właś­
ciwej opiece pozwolą naszej kulturze fizycznej błysnąć 
pełnią stawy na skale światową.

Mamy masy kobiet w naszym ruchu sportowym, mamy 
świetne wzory naszych radzieckich przyjaciół, mamy en­
tuzjazm dla sportu wśród setek tysięcy dziewcząt i kobiet. 
Tym kapitałem pomnożyć możemy i musimy. dorobek pol­
skiej kultury fizycznej. Trzeba, aby wszystkie ogniwa ru­
chu sportowego większą, niż dotychczas, opieką otoczyły 
sekcje żeńskie, aby stworzyły wszystkie warunki do ich 
umasowienia i rozrostu.

Niechże takie bedzie zobowiązanie naszego ruchu spor­
towego w dniu święta Kobiet. Tych kobiet, które opano­
wały lokomotywy i traktory, które kierują frezarkami i 
tokarkami, w codziennym trudzie odbudowują stolicę 
Polski, Warszawę, — tych kobiet, które z ciasnego zaułka 
codziennych, nie kończących się. domowych trosk i pro­
blemów wyszły na jasny, szeroki szlak budować nową oj­
czyznę i walczyć o pokój.

Serdecznie pozdrawiamy nasze sportsmenki, aktyw­
nych uczestników budowy socjalizmu w Polsce.

Niech żyje Międzynarodowy Dzień Kobiet — 8 marca!

ZSRR — ĆSR 8:0 w zapasach
PRAGA (tel.) W sobotą przybyłe 

do Prani reprezentacja zapaśnicza 
Związku Radzieckiego, która rozegra 
w Czechosłowacji kilka spotkań.

Gości*  radzieccy zostali powitani 
bardzo serdecznie przez sportowców 
1 społeczeństwo czechosłowackie. 
Pierwszy mecz ZSRR — CSR odbył się 
w poniedziałek w Świcie w Słowacji. 
Przed 3.000 widzów zapaśnicy ra­
dzieccy pokazali doskonałą klasą, gó­
rując nad gospodarzami wspaniałą 
techniką, która pozwoliła im więk­
szość walk rozstrzygnąć J11* w lch 
pierwszej fazie.

Wyniki były następujące (zawodni­
cy ZSRR na pierwszym miejscu):

W muszej: Wardanian położył na 
łopatki Zemana po 5.34 min. walki,

Ligowy metz
koszykówki kobiecej

WARSZAWA, w czwartek. s bm. 
w sali MKD będzie powtórzony mecz 

o mistrzostwo ligi koszykówki ko­
biecej między warszawskimi druży­
nami AZS-u i Kolejarza. Spotkanie 
rozpocznle się o godzinie 20.

Jak walczono 
na lodowisku 

Dynamo
MOSKWA (tel) Pierwsze spot, 

kante hokeistów polskich roze 
grane we wtorek wieczorem w 
Moskwie, przyniosło zdecydowa. 
ne zwycięstwo gospodarzy 9:1 
(4:1, 3:0, 2:0). Na stadion Dyna­
mo przybyło 30 tys. widzów, któ 
rzy byli świadkami doskonalej 
gry reprezentacji Moskwy, de. 
monstrującej hokej na najwyż­
szym poziomie światowym.

Przed spotkaniem przemawiał 
w imieniu Moskiewskiego Korni, 
tetu Kultury F.zycznej — Ro- 
gulski, w imieniu zespołu pol­
skiego sekretarz GKKF — 
Skrzypek.

Następnie obie drużyny zamie­
niły proporce oraz odznaki klu­
bowe. Po odegran u hymnów 
państwowych sędziowie Archi­
pow i Morganów dali znak roz. 
poczęcia gry.

Pierwsze minuty spotkania 
przyniosły obopólne badania sił.

(Ciąg dalszy na str. 4)

Mistrzowska para Polski Sojka 
i Lyszczyna - Jajszczokowa.

Fot. N. Boronowski 

w koguciej: Terian już w pierwszej 
minucie wygrał z Odehnalem w piór­
kowej: Putakin położył na łopatki 
Stehlika po 11,15 min. walki, w lek­
kiej: Jeltarian wygrał na punkty z 
Atanasovem, w pólśrednlej: Maruszkin 
po zaciętej i najpiękniejszej walce 
dnia pokonał Sekala na punkty, w śre­
dniej: Bjelow wygrał z Ourednikiem, 
w półciężkiej: Czeęhladze po 1,25 
min. walki położył na łopatki Bilego, 
w ciężkiej: Mazur pokonał Ruziczkę 
po 14,5 min.

Zapaśnicy \radzieccy rozegrają dru­
gi mecz w czwartek w Gottwaldowie.

Piłka nożna na śniegu. Fragment meczu pomiędzy Unią Ruch Ib a katowickim Kolejarzem 
wygranego przez katowiczan 5:3. Moment pod bramką ehorzowian. Fot. N. Boronowski

Czechosłowacja i Węgry 
grają najlepiej w ping-ponga

WIEDEŃ (tel.) Mistrzostwa świata 
w tenisie stołowym, odbywające się 
w Wiedniu, zostały w rozgrywkach 
drużynowych męskich (Swaythling 
Cup) doprc radzone do finałów. Zwy- 
itlmi są: .Czechosłowacja, Węgry i 
Jugosławia.

Ważniejsze wyniki rundy elimina- 
cyj: CSR — Szwajcaria 5:0, Węgry

Hokeiści (SR wyjechali do ZSRR
PRAGA (tel.). W poniedziałek i środę wyjechali do Moskwy 

hokeiści czechosłowaccy którzy wspólnie z hokeistami polskimi 
i radzieckimi wezmą udział w obozie treningowym a następnie ro­
zegrają kilka spotkań.

W składzie drużyny CSR która wyjechała do Związku Radziec­
kiego znajdują się następujący zawodnicy: Richter, Kluc, Anton. 
V. Bubnik, VI. Bubnik, Bilek, Pavlik, inż. Rejman, Danda, Carouzd 
Valta, Sako, Horsky i Sekyra.

, Z drużyną wyjechali również, sędzia Penca oraz jako kierow­
nik a zarazehi trener Matejka.

„Puchar Karkonoszy^ 
zgromadzi elitę narciarzy

Nie ochłonęliśmy jeszcze z 
Zimowych Mistrzostw Zrze 
szeń, zbliża się termin roz­
poczęcia zawodów o memoriał Br. 

Czecha, a już przystąpiono do 
prac organizacyjnych „Pucharu 
Karkonoszy". Taki jest rozmach 
naszego narciarstwa!

Zawody o „Puchar Karkonoszy" 
rozpoczną się w tym roku w dniu 
18 bm. i trwać będą do dnia 21 
bm. włącznie. W przeciwieństwie 
do poprzednich lat tegoroczne za­
wody na trasach Karkonoszy od­
będą się w konkurencji męskiej, 
żeńskiej i juniorów klasy C. Już 
obecnie jest wiadomo, że impre­
za będzie miała charakter ogólno­
polski i uczestniczyć w niej będą 
wszyscy nasi czołowi narciarze.

TRZY PUCHARY
Kiedy się mówi o „Pucharze 

Karkonoszy", trzeba mieć na my­
śli trzy identyczne puchary kry­

— Francja 5:0, Prancja — Grecja 5:0, 
Węgry — Vietnam 5:0 CSR — Izrael 
5:0, Francja — Holandia 5:2, CSR — 
Indie 5:0, Szwajcaria — Belgia 5:2.

W drużynowych rozgrywkach koble- 
nych (Corbillon Cup) padly następują­
ce wyniki: Grupa 1: Austria — USA 
3:1, Anglia — Włochy 3:0, Austria — 

(Ciąg dalszy na str. 4)

ształowe, które będą nagrodą dla 
zwycięzców. Jeden puchar uzyska 
zespół klubowy, którego zawodni­
cy uzyskają najlepsze wyniki, 
drugi puchar przechodni przezna­
czony jest dla indywidualnego 
zwycięzcy w kombinacji norwe­
skiej, a trzeci dla zwycięzcy w 
kombinacji alpejskiej.

(Ciąg dalszy na str. 4)

Komunikat sekretariatu GKKF
WARSZAWA W związku z likwidacją związków sportowych i powo­

łaniem na ich miejsce sekcji KKF oraz wobec zmiany systemu rozgrywek 
mistrzowskich we wszystkich gałęziach sportu sekretariat GKKF zajeca 
zrzeszeniom sportowym wstrzymać z dniem 7. 3. br. wszelkie zmiany przy­
należności organizacyjnej zawodników.

Sprawa przechodzenia zawodników do innych

Do chwili ustalenia tych przepisów sekcje KKF nie będę zatwierdzać 
żadnych zmian w przynależnościaeh organizacyjnych zawodników.

Narciarski komunikat 
śniegowy

W górach istnieją w dalszym 
ciągu doskonale warunki do 
jazdy na nartach. Po ostatnich 
obfitych opadach śnieżnych wy 
tworzyła się bardzo nośna war 
stwa puchu zsiadłego Tempe­
ratura waha się w górach w 
granicach od minus 2 do minus 
11 stopni. W najbliższych 
dniach będą miały jeszcze 
miejsce drobne (zanikające) 
opady, jednakże pod koniec ty­
godnia przewidziane jest ocie­
plenie.

Obecna pokrywa śnieżna, we 
dług meldunków ze środy, 
przedstawia się następująco:

Zakopane 17 cm, Kalatówki 
42, Kuźnice 25, Bukowina 34, 
Nowy Targ 16. Morskie Oko 
123, Kasprowy Wierch 114, 
Hala Gąsienicowa 36, Krynica 
16, Rabka 15, Iwonicz 7.

Wisła 20 cm., Istebna 37. Ko 
niaków 18. Bielsk" 18, Szczyrk 
40. Zwardoń 35, Kubalonka 24, 
Skrzyczne 120, Barania Góra 
120, Szędzielnia 80, Bielsko - 
Dębowiec 40. Magórka 60. 
Klimczok 97, Pilsko 120.

Szklarska Poręba 40 em., 
Karpacz 30, Śnieżka 170. Szre­
nica i Hala Szrenicka 150. bab­
ski Szczyt 140, Śnieżne Kotły 
160.

Pozdrawiamy kobiety - sportsmenki w dniu ich święta !

Czołowe sportsmenki świata. Od lewej Nina Dumbadze — najlepsza dyskobolka, Maria Isakowa — rekordzistka w jeździe szybkiej na łyżwach, dwie najlepsze na świecie miotaczki kulą — Toczenowa 
i Andrejewa, najwszechstronniej* zo. zawodniczka — Czudina, mistrzyni świata w tenisie stołowym Rumunka — Angelica Rozeanu, czołowe pływaczki świata Węgierki — Novak i SŻekely oraz ioh 

rodaczka Olga Gyarmatti — doskonała lekkoatletka.



SPORT str. 2 S. III. 1951 r.

W czoraj...
W państwie Izrael władze spor­

towe ogłosiły niedawno, że w roku 
1951 do Izraela przybędzie wiele 
drużyn zagranicznych sportowców. 
Ponieważ dotychczas państwo to 
miało stosunkowo mato tego rodzą 
ju wizyt, więc wśród sportowców 
izraelskich oraz wśród społeczeń­
stwa żydowskiego zapanowało z le 
go tytułu duże ożywienie. Kiedy 
przyszło jednak do wymieniania, z 
Jakich to krajów mają być ci spor­
towcy, okazało się, że kraje te to: 
titowska Jugosławia, oraz kraje 
Paktu Atlantyckiego.

Ze strony demokratycznych or­
ganizacji sportowych Izraela wysu­
nięto więc zapytanie, dlaczego do 
tego kraju nie została zaproszona

Jów demokracji ludowej. Odpo­
wiedziano na to. że koszty takiej 
ekspedycji byłyby za wysokie.

Oczywiście, że taka odpowiedź 
była tylko zwyczajnym mydleniem 
oczu, bo nikt nie uwierzy, że taniej 
jest (prowadzić sportowców np. z 
Anglii czy z Norwegii niż. np. z Buł 
gani czy Węgier. Chodzi po prostu 
o to, że ci. co obecnie rządzą pań> 
stwem Izrael, idą zwyczajnie na 
pasku amerykańskich mocodaw­
ców, żądających nieutrzymywania 
żadnych kontaktów sportowych 
czy innych z krajami demokracji 
ludowej.

No wreszcie reakcyjne władze 
sportowe Izraela uchyliły maski, 
wyda|ąc w tych dniach zakaz dla 
sportowców izraelskich wzięcia u- 
działo w III festiwalu młodzieży 
demokratycznej w Berlinie, rzeko­
mo ze względów „moralnych".

W tym wypadku jednak władze 
sportowe Izraela zlekka sią..przeli- 
czyły. Cala masa demokratycznie 
nastrojonych sportowców izrael­
skich, — pomiędzy nimi zaś tacy 
krajowi mistrzowie, jak pływak 
Aron Torin, pływaczka Rachela 
Dormann I siatkarz Joel Handler, 
którzy podpisali w jesieni apel 
sztokholmski — oświadczyła, że do 
tego zakazu się nie zastosuje, i w 
festiwalu weźmie udział.

Wobec wielkiego oburzenia opi­
nii publicznej izraelskie władze 
sportowe znalazły się w obliczu 
dylematu: czy słuchać amerykań­
skich mocodawców, czy też dać 
posłuch prawdziwej woli narodu. 
Prawdopodobnie będą musialy wy­
brać to pierwsze w obawie przed 
zemstą giełdziarzy z Wall-Streetu, 
ale nie załamie to. wcale demokra­
tycznych sportowców i mas pracu­
jących Izraela w ich dalszej walce 
o pokój.

W Ameryce wzrastającą sławą 
bokserską jest niejaki Ezzard Char 
les. Ale cóż — nie rokują mu zbyt 
wielkich nadziei. Dlaczego! Po 
prostu dlatego, ponieważ Charles 
walczy.... zbyt czysto i szlachetnie. 
Nie szuka na ringu łamania kości 
ani rozlewu krwi, tylko stara się 
prowadzić walkę jak najbardziej 
fair i uczciwie.

Jego menażerowie są z tego bar­
dzo niezadowoleni. Bo żeby jesz­
cze publiczność taką uczciwą wal­
kę lubiła, to pól biedy. Ale pu- 
pliczność takiej walki nie lubi, 
woli widzieć na ringu rozwalone 
szczęki 1 nosy, nokauty z odjazdem 
do szpitala i Inne tym podobne 
krwawe historie, skrycie marząc 
o prawdziwych trupach na de­
skach. Menażerowie mówią więc 
do Charlesa: „Chłopcze, musisz 
być sabljaką, takim „killerem", 
Jak każdy uczciwy amerykański 
boksur, inaczej z kariery nici”.

Charles na razie Jeszcze się wa­
ha, aje ponieważ publiczność coraz 
rzadziej uczęszcza na jego mecze 
(mimo, że on w nich wygrywa), 
więc istnieje nadzieja, że n edłu- 

rem, czyli łamaczem kości 1 ekspe­
dientem przeciwników do szpitala.

A wtedy wszyscy zaczną o nim 
mówić 1 pisać z zachwytem...

Jednym ze sportów, który uległ 
największemu zezwierzęceniu, na 
tzw. „Zachodzii” jest hokej na lo­
dzie. Korzystając z faktu, że re­
gulamin tej gry daje zawodnikom 
do rąk kije drewniane, nowocześni 
„gladiatorzy” na łyżwach używa­
ją ich nie do udowodnienia zręcz­
ności w prowadzeniu krążka, ala 
do bardziej skutecznego walenia 
przeciwnika. Rozwalone głowy, po­
łamane nogi, krew — oto zwykły 
bilans „spotkań" hokeistów

Patronowie sportu w krajach ka­
pitalistycznych w swoim cynizmie 
nie usiłują nawet ukrywać dzikiego 
aspektu spotkań hokejowych, re­
żyserowanych przez siebie. Prze­
ciwnie, rozwijają oni dużą rekla­
mę „walkom” na lodzie.

Typowe są pod tym względem i 
specjalnie atrakcyjne nazwy, Jakie 
sobie nadają kluby hokejowe w 
Europie zachodniej Np. we Fran­
cji istnieje drużyna Lions de Paris 
(lwy Paryża), a najsilniejsza dru­
żyna w Anglii nazywa się Nottin- 
ham Panthers (pantery) i Tigers 
Rancwrs (tygrysy).

Mecze między... lwami, tygry­
sami I panterami... Panowie prosi­
my do menażerii!

Produktywne obrady
ZKS Włókniarz Bielawa

ZKS Włókniarz w Bielawie zwo 
lał walne zebranie, na które przy 
byli wszyscy członkowie klubu i 
kół sportowych bielawskich za­
kładów im. II Armii Wojska Pol 
skiego.

Zgromadzeni wysłuchali z zain 
teresowaniem referatu o osiągnie 
ciach kultury fizycznej w ZSRR, 
zapoznali sie dokładnie z uchwa­
łami III plenum GKKF oraz z za 
daniami związanymi z szeroko 
zakrojoną akcją zdobywania od­
znaki SPO.

W dyskusji wielu mówców 
wskazało, że zdobycie zaszczytnej 
odznaki powinno być ambicja.każ 
dego sportowca włókniarza, gdyż 
SPO jest świadectwem dojrzało­
ści, dokumentem, że jest zdolny 
do wykonania zadań Planu 6-let 
niego.

Pocieszającym iest fakt, że w 
organizacji prób zdobycia od­
znaki SPO przez sportowców i 
pracowników bielawskich zakła­
dów włókienniczych pomoże za­
rządowi klubu, komitet fabrycz­
ny. rada zakładowa i dyrekcja fa 
bryki.

Nowe brygady 
produkcyjne

Huczne oklaski 400 sportowców 
powitały przodowników pracy — 
sportowców, którzy składali zo­
bowiązania nowych brygad pro­
dukcyjnych. A zobowiązania te 
mówią, że dzięki inicjatywie spor 
łowców wzrośnie produkcja 1

wzrośnie ilość „prim". („prima" 
oznacza wysoki gatunek towaru).

Józefa Paśnik — członkini ko­
la sportowego tkalni zobowiązała 
się wespół ze swoimi koleżanka­
mi utworzyć brygadę produkcyj­
na. której wydajność pracy wzro­
śnie o 5 procent a jakość wypro­
dukowanego materiału będzie się 
wyrażała w 60—70 procentach 
„primy".

Tkacze Zygmunt Studziński i 
Jan Kubiak zobowiązali się wy­
rabiać materiał pierwszego gatun 
ku w ilości 65 procent, a tkaczka 
Józefa Paśnik pracująca na 12 
krosnach, zobowiązała się wyko- 
nnć kwartalny plan w 110 proc, 
oraz sta e wyrab ać 65 proc. ,.pri 
my“. Godnym podkreślenia jest 
fakt, że Józefa Paśnik, która sta­
nęła na czele brygady sportowej 
podjęła także indywidualne zobo­
wiązanie.

Stanisław Śliwka, który bardzo 
skrupulatnie uczęszcza na trenin 
gi z pedantyczną dokładnością. 
Zobowiązanie Śliwy brzmi tak: — 
„Zmniejszę ilość braków o 5 pro­
cent. wykonywać będę „primy" 
w 70 procentach, a plan kwartal­
ny wykonam w 110 procentach1'.

Sportowcy Piotr Sitek i Adam 
Lewandowski podięli się innego 
zadania: będą szkolili uczniów 
tkackich, przekazując im swe do­
świadczenie.

Na apel ob. Żaczek członkinie 
klubu sportowego zatrudnione w 
przędzalni, utworzyły brygadę 
produkcyjną, która się zobowią­
zała zwiększyć wydajność pracy 
o 7 procent.

Brygada Stefana Nowackiego 
bowiązała się podnieść dyscypli­
nę pracy, racjonalnie gospodaro­
wać narzędziami i udzielać po­
mocy kolegom zarówno w pra­
cy jak i na boisku.

Brygada sportowa warsztatu 
ślusarskiego zobowiązała się do­
starczać terminowo zamienne czę 
ści maszyn, aby nie było wcale 
zastoju w produkcji.

Będziemy się dobrze 
uczyć

Uczniowie sportowcy przędzal 
ni. warsztatu mechanicznego i 
precyzyjnego zobowiązali s:ę pil­
nie uczyć aby systematycznie po­
głębiać swe fachowe wiadomości.

Ostatnie zobowiązanie padlp z 
ust młodzieżowego przodownika 
pracy i popularnego w Bielawie 
pięściarza — Zająca. %

— Przyrzekam, że dołożę wszel 
kich starań, abyśmy mogli nasz 
wielki i zaszczytny Plan 6-letni 
wykonać przedterminowo. Będę 
do tego dążył każdego dnia, każ­
dej godziny. Wszyscy sportowcy 
Włókniarze powinni dążyć d0 te­
go samego celu. Leży to w na­
szym, socjalistycznym interesie. 
Każdy na swoim odcinku powi­
nien codziennie walczyć o przed­
terminowe wykonanie planów 
produkcyjnych.

Twórcze zebranie bielawskiego 
Włókniarza zakończone zostało 
wyświetleniem radzieckiego fil­
mu sportowo”o.

(m. <J.)

SPO pasjonuje wieś
W Żórawinie odległej o 15 km. od 

Wrocławia wszyscy interesują się 
sportem'.

„Gdzie można spotkać kogoś z 
LZS?" — pytamy Stasia Lambrycha, 
ucznia VII klasy szkoły podstawowej. 
Chłopiec nie tylko dokładnie nas po- 

- informował, ale nawet zaprowadził 
na miejsce, opowiadając po drodze o 
sukcesach piłkarzy j siatkarzy, o 
ze strony ludności okolicznych wio­
sek. Na mecze piłkarskie przychodzi, 
tu przeciętnie z tys. osób «j. więcej 
niż w ogóle liczy mieszkańców Zu-

W świetlicy ZMP zastajemy grupkę 
młodych ludzi, słuchających radia, 
grających w szachy lub czytających 
gazety. Ośmioletni Jurek Drzewiec­
ki gra w warcaby z małorolnym chło 
pem — Sltaszem. „Przyjemnie spę­
dza się w świetlicy wolny od pracy 1 
nauki czas” — powiada młoda In­
struktorka 7IIP Kubala, która wraz 
z całym ogniwem harcerskim posta­
nowiła wstąpić do ludowego zespołu 
sportowego.

Świetlica zapełnia się Jeszcze bar­
dziej. gdy kończą się tieningi spor­
towców. Przewodniczący LZS tow.

■ Janczuk, który powrócił przed chwi­
lą Z treningu piłkarskiego, informuje 
nas o działalności zespołu,

— Nasz LZS powstał w malu 1948 
roku ma on za zadaniem umasowie- 
nle sportu wśród mieszkańców wsi.

Cel częściowo Już osiągnęliśmy, ale 
w piacy natrafiamy na wiele trudno­
ści. Nie mamy sprzętu ant funduszy 
coraz bardziej do uprawiania sportu. 
LZS w Węgrzynie, który został w 
ub. roku rozwiązany, dysponował du 
żą Ilością butów pilkarsk'ch, piłek, 
kolców, trampek i nowiutkich łyżew. 
Apelowaliśmy do władz ZSCh by 
sprzęt ten przydzielono nam, ale Jak 
dotąd bezskutecznie.

— a jakie macie osiągnięcia?
— LZS posiada 65 członków w tym

II kobiet. Czynne są sekcje: imprez 
masowyph, lekkoatletyczna, siatków­
ki. piłki nożnej i tenisa stołowego. 
Największą działalność przejawiają 
piłkarze, którzy w ub. sezonie grali 
ze Spójnią Wrocław (3:3), Pafawagiem
III (2:2) i Kolejarzem Ib Wrocław 
(5:4). Drużyna piłkarska naszego LZs 
należy do najsilniejszych zespołów 
wiejskich w województwie. Najlepsi 
piłkarze to Głowacz t byracia Kle-

Lekkoatleci mają do swej dyspozy­
cji 2 kule 1 oszczep. Największe zdol­
ności wykazuje Wanda Bagińska, któ 
ra jest najszybszą kobietą wsi 1 dobrą

Siatkarzy mamy dobrych, ale zepsu 
ła się Już ostatnia siatka I nie mamy 
czym grać. Chcemy założyć sekcję 
koszykówki, którą obiecał opiekować 
się jeden entów WSWF. Na

lednak brak piłki 1

Żórawina
na zwykłych stolach własnymi pi­
łeczkami, Sekcja imprez masowych 
zajmuje się mobilizowaniem młodzie­
ży do zdobycia odznaki „SPO". bra­
liśmy masowy udział w Biegach Na­
rodowych i Marszach Jesiennych. 
Wszyscy mieszkańcy wsi chcą zdobyć 
„SPO". Prosimy o pomoc i sprzęt — 
powtarzają za przewodniczącym 
członkowie zespołu.

O pracy kult.lośwlat. w LZS-ie mó 
wi nam sekretarz Trojanowicz.

— Wspólnie z ZMP urządziliśmy 
świetlicę, do której przychodzi mło­
dzież ze szkól t spółdzielni produk­
cyjnych, znajdując tu rozrywkę j od 
poczynek.

Szkoleniem ideologicznym zajmuje 
się aktywista ZMP kol. Kowalski, w 
każdą sobotę wygłaszane są poga­
danki na temat sportu w Polsce Lu­
dowej, osiągnięć sportowców ZSRR, 
znaczenia odznaki ,JSPO", udzlata 
sportowców w reallzacli Planu 6-let- 
niego, w walce o pokój.

— wydajemy również własną ga­
zetkę ścienną „Sportowiec". Najwię­
kszą naszą bolączką w tej chwili — 
mówi kol. Trojanowicz — Jest brak 
boiska sportowego. Nasze boisko pił­
karskie wymaga bowiem dużego re­
montu. Chcemy wybudować bieżnię 
i skoczni oraz boisko do koszyków­
ki. Sądzimy, że przyjdą nam z porno 
cą junacy SP. Mamy amb'cję stać 

ującym ludowym zespołem 
Dolnym Sią

® Jak już donosiliśmy, spor­
towcy NRD dążąc do zjednoczę- 
nia Niemiec, nawiązują coraz 
żywszą współpracę ze sportow­
cami Niemiec zachodnich. Ostat­
nio pisaliśmy, 
.że taką współ­
pracę nawiązali 
ping - pongi- 

ści, narciarze i 
kolarze.

Na odbywa­
jących się obec

nie w Wiedniu mistrzostwach 
świata w ping - pongu, w repre­
zentacji Niemiec znajdują się o- 
bok mistrzów Niemiec zachod­
nich również mistrzowie NRD: 
Astrid Horn (BSG Deutsche Saat- 
zucht Quedlinburg) oraz Heinz 
Schneider (BGS Post Muelhau- 
sen).

® W rozgrywkach piłkarskich 
o mistrzostwo ligi NRD prowadzi 
różnicą 2 punktów drużyna Mo­
tor Zwickau przed zespołem KWU 
z Erfurtu. Niespodzianką ostat­
nich rozgrywek była porażka Er­
furtu na własnym boisku z dru­
żyną Motor Dessau (1:2), zaj­
mującą 13 miejsce w tabeli, biga 
piłkarska NRD posiada 18 zespo­
łów. Do końca rozgrywek pozo­
stało jeszcze do rozegrania klu­
bom po 9 spotkań.

® W Oberhofie zakończone 
zostały akademickie mistrzostwa 
narciarskie NRD. Otwarty kon- ■ 
kurs skoków wygrał Friedel, ma­
jąc skoki 70, 63 i 62,5 m. Naj­
dłuższy skok uzyskał Glaet 75 m. 
Mistrzostwo w kombinacji nor­
weskiej zdobył Heinz Mueller; 
w poczwórnej kombinacji (zjazd, 
slalom, biegi i skoki) triumfował 
również Mueller.

® W meczu 
gimnastycznym 
odbytym w So­
fii, reprezenta­
cja Bułgarii po 
konała repre­
zentację NRD 
w konkuren­

cjach męskich 
w żeńskich

poważną przeszkodą w twardym 
i ostrym lodzie, który rzadko u- 
możliwiał im osiąganie doskona­
łych wyników. Z tego powodu 
łyżwiarze radzieccy uzyskiwali 
zagranicą lepsze wyniki niż u 
siebie. Ostatnio w górskiej wio­
sce Medeo koło Ałma - Ata w 
pobliżu granicy tybetańskiej zna­
leźli miejsce, którego warunki 
lodowe i wiatrów są tak dosko­
nale, że przewyższają nawet re­
nomowane kurorty szwajcarskie".

Pismo zajmuje się następnie 
omawianiem poszczególnych o- 
siągnięć na mistrzostwach ZSRR 
i stwierdza, że przyszłość tej d:ie 
dżiny sportu należeć będzie w je­
szcze większym stopniu, niż to 
jest obecnie, do łyżwiarzy ra­
dzieckich.

® Bezpośrednio przed udzia­
łem w hokejowych mistrzostwach 
świata w' Paryżu drużyna Leth- 
bridge Mapie Leass, reprezentu­
jąca Kanadę, gościła w Szwecji. 
Kanadyjczycy z trudem pokonali 
reprezentację Gaestrikeland 2:1 
(2:0, 0:0, 0:1). oraz wygrali z sła­
bą reprezentacją Dalarna 10:2 
(1:0, 5:1, 4:1).

® Pod nieobecność czołowej 
rakiety Bergełina odbyły się w 
Sztokholmie tenisowe mistrzo­
stwa Szwecji na krytych kortach. 
Wyniki finałowych spotkań były 
następujące: gry pojedyńczej
mężczyzn: Jahansson — Eliasson 
6:4, 8:6, 6:3, gry pojedyńczej ko­
biet: Sanden — Łagerborg 6:4, 
2:6, 6:3, gry podwójnej mężczyzn 
Jahansson-Rohlsson — Eliasson- 
Fornstaedt 6:8, 6:1, 6:4, 6:4, gry 
podwójnej kobiet: Klofsten-Gu- 
staffson — Lagerborg-Eggerth 
8:6, 3:6,8:6, gry mieszanej: Johans 
son-Sanden — Rohlsson-Klofsten 
6:2, 14:12.

Współzawodnictwo 
zobowiązaniowe 

sportowców z No w. Huty 
KRAKÓW. Członkowie grupy spor­

towej PPRK nr 2 w Nowej Hucie zo 
bowlęzali sie wykonać przedtermino- 

wyładowacza oraz wyżwirować pJac 
budowy, w terminie do 15 marca br. 
postanowiono zorganizować 3 sporto­
we brygady produkcyjne ,do 30 mar­
ca br. wybudować boisko piłkarskie 
dwa boiska do siatkówki Jedno do 

koszykówki oraz bieżnię t skocz­
nię.

Członkowie grupy sportowej PPB 
„Hydrotrest" zobowiązali się zorga­
nizować sportową brygadę produk­
cyjną, która będzie wykonywać 135 
proc .normy | zwerbować na człon­
ków kota .50 osób spośród załogi 
„Hydrotrestti". Wszyscy sportowcy 
Nowej Huty postanowili również 
przekroczyć plan w zdobywaniu 
odznaczeń SPO.

Sportowcy 
poczty szczecińskiej 

przodownikami pracy 
SZCZECIN.. Pocztowcy szczeciń- 
y, którzy należą obecnie do ZS Ko 
larz posiadają 28 kól sportowych. 

Największą aktywność wśród nich 
wykazuje kolo przy pocztowym o- 
środku samochodowym w Szczeci, 
nie, w którym Jest wiciu przodowni­
ków pracy. Tak np. jeden z repre­
zentacyjnych piłkarzy Szczecina J. 
Waśko jako ślusarz w POs wyrabia 
139 proc, normy, a piłkarz Koniecz­
ny jest młodzieżowym przodowni­
kiem pracy i osiąga jako pomocnik 
mechanika 14? proc, normy.

Obaj wchodzą w skład utworzonej 
w POS młodzieżowej sportowej bry­
gady produkcyjnej, która postanowi 
la drogą doszkalania podnieść po­
ziom zawodowy tak, by do końca br. 
dorównać w pracy brygadom star-

Ogniwo (Szczecin) szkoli 
organizatorów SPO

SZCZECIN. Rada okręgowa ZS 
Ogniwo w Szczecinie zorganizowała 
pierwszy 2-tygodniowy kurs organi­
zatorów Imprez sportowych o SPO. 
Na kursie szkoli się 4« osób, w tym 
8 kobiet.

Przewidziane są dalsze teg0 rodza­
ju kursy przede wszystkim dl*  
przedstawicieli kól * terenu woje.

Narada robocza 
działaczy piłkarskich 

WARSZAWA. W związku Z no­
wą formą tegorocznych rozgrywek 
piłkarskich oraz w celu omówienia 
caloksztaitu pracy na rok bleżąey 

sekcja Ptfkł ' nożnej GKKF zwoluie 
na dzień 11 bm. naradę roboczą prze 
wodnlczących (lup icn zastępców) 
prezydiów sekcji piłki nożnej Woje­
wódzkich Komitetów Kultury Pizy.

Narada odbędzie się w lokalu sek­
cji PN GKKF przy ul. Rozbrat 26. 
Początek o godz. ».

'V tym samym terminie odbędzie 
sią przy ul. Rozbrat 26 walne żebra­
nie kolegium sędziów pliki nożnej, 
które powbła nową organlzacjię sę­
dziów piłkarskich — Komisję Spraw 
Sędziowskich Sekcji PN GKKF

347,65:339,30, 
58,45:57,45.

® Prasa norweska po wyni­
kach konkursu skoków w Hol- 
menkollen określiła Bradla jako 
groźnego konkurenta skoczków 
norweskich na przyszłych roz­
grywkach olimpijskich, które od­
będą się w roku przyszłym.

® Kombinację alpejską w 
Holmenkollen wygrał Norweg 
Stein Erikssen, pokonując najlep­
szych specjalistów Europy Środ­
kowej. Erikssen po zwycięstwie 
w slalomie zajął 6 miejsce w 
biegu zjazdowym, co wystarczyło 
jednak do zwycięstwa w kombi­
nacji. Zjazd wygrał Francuz Cout 
tet o 0,1 sek. przed Austriakiem 
Prauda Couttet byl w kombina­
cji drugi.

® W Obersdorf (Bawaria) od­
był się ostatnio na skoczni ma­
muciej „Tydzień skoków". Skoki 
odbywały się 
codziennie w 
godzinach od 
12 — 15. Do 
piątku, a więc 
do przedost: 
niego dw 
„Tygodnia" 
najdłuższe 

skoki uzyska­
li Fin Lulro Tauno 132 m, Bradl 
130 m, Szwed Dan Netzell 122 m.

® W ramach 5-letniego planu 
gospodarczego Rumunii zostanie 
wybudowana akademia wychowa 
nia fizycznego, a do końca 1052 
roku, sztuczne lodowisko.

® W tegorocznym tradycyj­
nym biegu na przełaj „l‘Humani- 

te", organu Frań 
cuskiej Partii Ko 
faunistycznej, u- 
dział weźmie re­

ty 'ł kordowa liczba
5.500 zawodni­
ków. Współorga­
nizatorem 
wyścigu 

FSGT.
® Finlandia do niedawna „ytit- 

der" w sporcie hokejowym wy

Uczymy się na fi
„Malowane prezydium

ADZIEJA jest piękną rzeczą, 
oczywiście lak długo, dopóki nie 
zawiedzie. Ponieważ zaś nie 

ma nic gorszego, jak zawiedzione na­
dzieje, więc z tego też tytułu poru­
szymy tutaj sprawę zawiedzionych na- 
dzieji sportowców z Wałbrzycha i

Otóż sportowcy ci mieli nadzieje, 
które m. in. sformułowali w liście na­
desłanym do nas w następujący spo-

„Kiedy w Wałbrzychu powoływano 
prezydium PKKF. zdawało się, te z 
owej Instytucji wyeliminuje się zupeł­
nie tak zwanych pseudo-dzialaczy — 
dygnitarzy — „zawodowych społecz­
ników” Itp”

Nadzieje te szły jeszcze dalej, a o 
owym „dalej” z kolei czytamy:

„Zdawało się, że Prezydium PKKF, 
oparte na działaczach młodych, będzie 
oddane umąsowieniu sportu w Polsce 
Ludowej. Zdawało się, że zapał i chęć 

go i kultury fizycznej tych młodych 
ludzi oraz podjęte przez nich zobowią­
zania Jednym zamachem przewrócą 
kartę niesławetnej historii umasowie- 
nia sportu na naszym terenie.”

„Zdawało się, tak, zdawało — ale 
skończyło się, jak na razie, Jedynie 
na zdawaniu. Bo oto właśnie na od­
cinku sportu wiejskiego, który byl 
największą bolączką na terenie wał­
brzyskim, „odwrócenie za jednym za­
machem karty” nie tylko, te jeszcze 
nie nastąpiło, ale w ogóle nawet się'

I autorzy Us|u plszą nam na ten 
temat tak:

„Kiedy w obecnym okresie odby­
wają się zebrania wyborcze LZS- SKS 
I kól sportowych, kiedy członkowie 
prezydium PKKF powinni na zebra- 
nich tych przyjść z pomocą w tworze­
niu silnych zarządów, opartych na

młodzieży robotniczej I chłopskiej, za­
poznać się z. bolączkami wsi, to sy­
tuacja wygląda wręcz przeciwnie.”

Jak ta sytuacja wygląda? A no, 
przedstawia się ona w następujący

„Zebrani sportowcy I aktywiści 

klej godzinami na przybycie delegowa­
nego I zapowiedzlanegc 
cielą PKKF, od którego 
usłyszeć dużo 
rzeczy. Niesb 
przybył i nie 
mić o tym, że nie przybędzie.”

W tym miejscu nasuwa się n 
znane i wprawdzie nieco oklepane, 
ale niemniej w tym wypadku aktualne 
przysłowie: Czy nos jest dla taba- 
kiery, czy tabakiera dla nosa? Dla 
kogo jest walbćzyski PKKF? Dla pro­
wadzenia w swym okręgu życia spor­
towego, dla kierowania nim, dla po- 
msgania mu na wszelki sposób — czy 
dla dłubania oalcem w nosie i myśle­
nia o niebieskich mtgda'ach ... ? Czy 
te wyrażenia ostatnie są może za 
ostre? Niel

Wyobrażamy sobie bowiem sytua­
cję. Na wsi przecież, a zwłaszcza na 
wsi zaniedbanej- sportowo, jakżeż trud­
no jest zorganizować takie zebranie, 
urządzić je, dobrać odpowiednie siły 
do zarządów, sekcji itd. Niewątpli­
wie zapowiedź, że orzyjedzie tutaj de­
legat PKKF stanowi niepoślednią 
atrakcję dla wielu obojętnych czy 
niechętnych, a także przecież I dla 
aktywnych działaczy, wyłażących z 
siebie, aby doprowadzić takie zebra­
nie do skutku, i żeby w terenie wpro­
wadzać naprawdę w czyn wytycz­
ne III plenum GKKF. mające na celu 
faktyczne umasowienje sportu i kul­
tury fizycznej.

No I zebranie dochodzi do skutku, 
wszyscy czekaią. czekają, niecierpli­
wią się — a tu pan delegat a PKKF

nie raczy nawet wysiać 
tówki, że z takich czy 
dów nie może przyjechać, 
że drogi czas ‘tylu ludzi je 
wany — lecz co gorsza, Jai 
tok tego wytwarza się zla 
I nastrój, Jakie to jest zle w swych 
następstwach. Któż potem przyjdzie 
na następne zebranie, któż będzie się 
garnął do sportu? Każdy przecież 
powie: „Ach. ten cały PKKF ma nas 
w pięcie... Czy warto się tam kło­
potać i starać, kiedy i tak żadnej po­
mocy od nich nie dostaniemy? Jeśli 

zebranie nie potrafią przy-

rzekli, że przyjadą — to co 
jakiejś pracy na przyszłość?” 

1 słusznie na zakończenie listu auto­
rzy jego dodają:

takich wypadkach mają ro- 
Jwcy na wsi, kiedy członko­

wie prezydium PKKF wskazują drooę 
do złej roboty? Czy w ten sposób 
przyczyni się PKKF do podniesienia 
poziomu sporlu na wsi? Takich człon­
ków należy naplętnowaćl”

Nie pozoslaje nam nic innego, jak 
przyznanie sportowcom wałbrzyskim 
— racji. A członkami tymi są: Hoj- 
den, Srebrny, Pawlusiński, Blociszew- 
skl.

tego 
jest

* * *
Z powyższego przykładu wynika, że 

zagadnienie zmian personalnych w 
prezydiach wojewódzkich, powiato­
wych i miejskich komitetów kultury 
fizycznej staje się coraz bardziej ak­
tualne. Hamowanie bowiem sprawy 
umasowlenla sportu nie jest tylko 
smutnym przywilejem PKKF w Wał­
brzychu. ale i innych powiatowych 
komitetów, a także 1 wojewódzkich. 
Niewątpliwie najbliższe plenum GKKF 
zajmie się również I tą ważną spra­
wą, wymagającą dla dobra sportu Jak 
najszybszego załatwienia.

sider" w sporcie hokejowym wy­
suwa się coraz bardziej na czo­
łową pozycję w Europie w tej 
dziedzinie sportu. Ostatnio repre­
zentacja juniorów Finlandii po­
konała reprezentację juniorów 
Szwecji 4:3 (2:0, 2:2, 0:1). Mecz 
odbył się w Bofors (Szwecja).

® Fachowa prasa skandynaw­
ska zajmuje się ostatnio wynika­
mi łyżwiarzy radzieckich w jeż- 
dzie szybkiej. Jak wiadomo, ta 
dziedzina sportu, obok narciar­
stwa i hokeja, pasjonuje najwię­
cej sportowców Północy w porze 
zimowej.

„Łyżwiarze radzieccy — pisze 
Idrottsbladet — reprezentują b. 
wysoką klasę, ale mieli zawsze
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Ka półmetku
sezonu

Po raz pierwszy po wojnie sezon 
koszykówki nie kończy się na 
rozgrywkach ligowych, lecz 

trwać będzie nieprzerwanie cały rok. 
Z uwagi jednak na to, że mistrzo­
stwa ligi stanowią najważniejszy bo 
daj akord sezonu i dają najwięcej 
materiału krytyczno - porównawcze- 
się’ poniżej dać krótki przegląd ko­
szykówki polskiej na płaszczyźnie

| System trzech lig
Wprowadzony w ubiegłym roku 

svstem trzech lig, dwóch męskich i 
jednej żeńskiej, zdał tylko częściowo 
awój egzamin.

Zestawienie lig męskich, w sile po 
osiem zespołów każda. zwiększyło 
ich atrakcyjność, gdyż umożlt wiło 
zgrupowanie w każdej lidze zespołów 
o odpowiednich kwalifikacjach I 
dlatego każde spotkanie było cieka­
we. Dalszą korzyścią była możność 
poszczególne drużyny wyjeżdżały 
każdorazowo tylko na jedno spotka- 
byio zawsze pewnym handicapem 
dla miejscowej drużyny, grającej z 
gośćmi drugiego dnia.

System trzech lig nie wyrasta! jed
I dlatego słuszną Jest decyzja GKKF 
likwidująca II ligę męską 1 ligę ko­
biet.

Sale i publiczność
Pewien dalszy wzrost popularności 

koszykówki nie znalazł niestety uzu 
pełnienia we wzroście Ilości sal. czy 
hal. Od ub. sezonu nie tylko nie no­
tujemy otwarcia' czy udostępnienia 
dla kosza żadnej nowej sali, lecz 
wprost przeciwnie, ubyła największa 
tego rodzaju hala w Poznaniu nie 
dostępna dla koszykarzy, a pod ko­
niec lutego koszykówka straciła sa­
lę gdańską. Zapowiadane od dłuż­
szego czasu przeniesienie meczy ligo 
wych w Łodzi z maleńkiej salt „Og­
niska" do Innej, odpowiedniejszej, po 
zostało do dz'ś dnia jedynie zapo-

Wskutek małej pojemności sal, tyl 
ko pewna część publiczności mogła 
oglądać spotkania koszykówki. W 
Poznaritu np. na mecze ligowe wpu­
szczało po 100 do 200 widzów, a 
chętnych było kilka tysięcy.

Sprzęt
Poprawę notujemy w sprzęcie. 

Brak piłek został w bardzo dużym 
stopniu usunięty, wskutek Importu 
z Węgier. Obecnie każda drużyna 
ligowa jest w posiadaniu przynaj­
mniej jednej węgierskiej piłki.

W dalszym jednak ciągu daje się 
odczuwać brak odpowiedniego obu­
wia, gdyż używane u nas trampki 1 
pantofle tenisowe, nie są pełnowar­
tościowym obuwiem dla wyczynowe 
go koszykarza. Należałoby pomyśleć 
o spiowadzenu z Czechosłowacji wy 
soko wartościowych, wykładanych 
gąbką, pantofli do koszykówki (eks­
portowych), w których produkcji 
Czechosłowacja od pewnego czasu 

przoduje Europie.
Poprawę notujemy w zaopatrzeniu 

drużyn w cieple kombinezony, 
chodzi o urządzenie boisk,'to 

wszędzie jeszcze usunięto boc 
podpórki z obręczy koszowych, 
przyszłości 

mistrzowski

Sędziowie
O sędzl.-toh napisano w 

enie już do»'S dużo. Prze 
no o n‘eł> ’ p'7™ k'iku tygodnia
mi toniszal‘śnty spr! mach „BOOrtu". OwCzes 
wody podtrzymujemy v 
głoścl.

Nasi sędziowie winni 
nalić Sie w swym fachu drogę s« 
dziowanla jak nalwiększel ilości sp 
kań, nawet słabszym drużynom. T 
ning konieczny jest bowiem nie 
ko zawodnikom, lecz również

Poziom rozgrywek
Jeśli chodzi o poziom rozgry 

I ligi męskiej, to stwierdzić należy, 
że przeciętna była wyższa, n'ż w se­
zonie ubiegłym. Nie u wszystkich 
jednak zespołów zanotowaliśmy po­
prawę.

Znacznie poprawiła się krakowska 
Gwardia l w pewnym stopniu łódz­
ki Włókniarz, pod koniec sezonu

nie ubiegłym grał poznański Kole­
jarz.
Nie zrobiły widocznych postępów 

gdańska Spójntp i krakowskie Ognl-

Druga liga odbiegła poziomem 
dość znacznie od I ligi. Pewien po­
stęp notujemy u ostrowskich kole­
jarzy a przede wszystkim u Ich 
gdańskich kolegów. Pogorszyły sę 
zespoły wrocławskiego AZS i kra­
kowskiego Kolejarza, reszta utrzyma 
ia się na dawnym poziomie.

Wśród kobiet na podkreślenie za-

Dla celów
i npjlei zawodników | me- 
pokazowe tych zawodników mię 

y mosę zjed- 
nowych zwo-

P- powlató-

»Wertnjqc stare gazety
eżą przed nami pożółkłe ze sta­
rości stronice starych, przedre­
wolucyjnych pism sportowych. 

Przeglądając karla po karcie dziesięć, 
a nawet piętnaście stron, z trudem 
odnajdzlemy |akąi wzmiankę czy fo­
tografię, poświęconą ćwiczeniom spor­
towym czy zawodom kobiecym.

Nareszcie, w roczniku 1910, czytamy 
pierwsze sprawozdanie z biegów mo­
skiewskich sportsmenek na 209 m. a 
komplet z 1912 roku zawiera Informa- 

członkinie niedawno zorganlro- 
stowarzyszenla sportowego stu 

dentek wyższych szkól moskiewskich, 
zapoczątkowały systematyczne treningi 
lekkoatletyczne 1 zamierzają przepro­
wadzić zawody mistrzowskie.

koszykarzy
sługuje poprawa poziomu u krakow 
sklej Gwaidll.

Jeśli chodzi o cechę charakterysty 

kreślenie zasługuje fakt, iż wszystkie 
nasze drużyny grają stylem ofen­
sywnym. Wskutek tego podniósł się 
poziom widowiskowy spotkań. Nie­
stety trenerzy nasi nie potracą wy­
korzystać możliwości, które tkwią w 
dopuszczeniu do gry 12 zawodników, 
nie tej dwunastki w ramach Jednego 
meczu z korzyścią dla drużyny jest 
rzeczą trudną 1 wymaga dużo prak­
tyki I -wiedzy. Jut dziś też m<łżna 
przyjąć, że w przyszłości tytuł mi­
strzowski zdobędzie zespół, którego 
k'erown'ct’vo potrafi na!eżvc'e wyży 
skać każdorazowo wszystkich 12

Niewykorzystane 
doświadczenia

Koszykówka polska nie Idzie z po- 
tren‘n«u I przygotowania przedme- 
czowero. W sierpniu ub. r. kliku 
naszych trenerów 1 instruktorów 
wzięło udział w międzynarodowym 
kursie trenerów koszykówki w Pra 
zdobycze ńe zostały udostępnione 
jak na^zerszym masom zawodników 
i instruktorów. Nie zorganizowano 
żadnego kursu, na którym zapoznano 
by ogół naszych instruktorów z pra 
sklmi doświadczeniami.

Kierownictwa, trenerzy czy Instruk 
torzy Zbyt mato uwagi zwracają na 
sprawy, które — ich zdaniem — są 
szczegółami jedynie.

Nie ma — zdaje się — u nas dru­
żyny llgowei. której wszyscy zawód 
nicy przestlihy przed sezonem i w 
czasie sezonu badanie lekarskie. Je­
śli się zważy, że w skład zespołów 
ligowych w coraz większej liczbie 
wchodzi młodzież. że koszykówka 
jest sportem bardzo wyczerpującym, 
łatwo zrozumieć, jak opłakane skut­
ki może mleć takie zaniedbanie.

Nie wszystkie sale zaopatrzone są 
w clenie natryski. Nawet tak silny 
ośrodek. 1ak Kraków, nie posiada te 
go zasadniczego urządzenia. Jakie 
zaś skutki wywołuje myc'e się zim 
ną wodą po meczu czy treningu, nie 
trzeba chyba wspominać.

Masaż jest wśród naszych koszy­
karzy czymś albo wręcz nieznanym, 
albo niedocenianym. Jak zaś na 
formie zawodnika odbija się brak 
masażu, wie każdy dobry trener. 
Tak samo przedstawia się sprawa z 
łaźnią, której chyba większość na­
szych korzykarzy nie używa.

Nie zwraca się zupełnie uwagi na 
prawidłowe odżywianie. Stoi ono 
wciąż jeszcze pod znakiem wieprzo­
wego kotletu, z catkdwltym niemal 
pominięciem diety witaminowej. Na-
1 spożywanie posiłków Jeszcze nawet 
w godzinę przed spotkaniem, jest 
na porządku dziennym.

Rozgrzewka przed meczem jest 
jeszcze rzadkością, a ma ją zastąpić 
kilka rzutów do kosza tuż przed 

zdklem sędziego.
ystko szczegóły, które w 
ż niepowodzeniu.

Umasowienie
Czołowa drużyny zbyt mały

ział w akcji umaso- 
le wystarczy wysyła 
lę drużyrt

swego egzamli 
pras:e codziennej

dziennik użyczał swych 
poświęca! ‘ '’ra™ nawet ' dość^dużo 
miejsca.

Niestety poziom recenzji n'e stal 
na odpowiednim poziomie. Sprawo­
zdawcy patrzą przewatnto na mecz 
kosza oczami ,p’łkarr.a. a tymczasem

Bylobv wskazane. ahv sprawozdaw 
cy sportowi dzienników zapoznali 
się bliżsi z koszem drogą oglądania 
treningów czołowych zespołów I 
wspólnych kontorrncjl z trenerami 
czy^ zaworlnikamL ^w^czasle k,órych 
snrMwmińawców0 *1  ^fo^konykan^ 
Trzeba bowiem pamiętać, że tlta mlo 
dero zawodnika nrasa jest prohle- 
rzem l»»o wartości i ntotrałną po- 
chwsia może anrowadzlć nleobllezal 

stkim wypaczyć drogę rozwdowa.
(Jotes)

Na szpaltach pism z 1913 roku, za­
mieszczony został opis z przebiegu 
mistrzostw.

Oczywista. Iż Interesują nas wynikL 
Pierwsze miejsca w pięciu konkuren­
cjach zajęła Sojntkowa: 100 m — 17.5 
sek.. 1..000 m — 5 min. 05 sek., kula — 
3 m 67 cm, dysk — 10 m 92 cm t skok 
w dal z ro.-btegu 2 m 65 cm. Na tych 
zawodach Cybulska rzuciła oszczepem 
11 m 30 cm, a Czetrzernlkowa skoczy­
ła wzwyż t rozbiegu 95 cm. Nieco 
wyższy poziom umiejętności wykazały 
uczestniczki Rosyjskiej Olimpiady w 
r. 1913. Popowa skoczyła w dal z roz­
biegu 4,12 m, a wzwyż z rozbiegu 122 
cm. Ratkowa pchnęła kulę na odległość 
4,75 m i skoczyła w dal z miejsca 1,99 
m. Sztafetę 4x100 wygrał zespól z Ki­
jowa w czasie 61 sek. Te — wywołu­
jące dziś pobłażliwy uśmiech — wy­
niki, jaskrawiej od najzjadliwszych 
słów oceniają mażliwość rozwoju spor­
tu kobiecego w kapitallstyczno-obszar- 
nlczej, carskiej Rosji.

I cyfry — cyfry po raz nie wiem 
który — dowodzą, jak wiele dala wła­
dza radziecka wolnej, równouprawnio­
ne! pod każdym względem kobiecie, 
obywatelce socjalistycznego państwa, 
w każdej dziedzinie życia, a między 
Innymi w sporcie.

Nie ma ani jednego państwa na 
catej kuli ziemskiej, w którym sport 
uprawiany byłby przez lak wielkie ma 
sy dziewcząt i kobiet. Jak dzieje się 

Związku Radzieckim. Nic dzlw- 
osiągnlęcla zawodniczek ra- 
w znacznej większości dyscy 

pUn sportowych, są dziś jednocześnie 
rekordami świata.

Takie zestawienie przytacza radziec­
ki publicysta sportowy K. Wiktorów. 
Mimowoli nasuwają się pewne skoja­
rzenia. Czy. nie podobnie „rozwijał” 
się sport kobiecy w Polsce, w okresie 
międzywojennym, aby po zakończeniu 
działań wojennych wstąpić na drogę 
masowości I rozpocząć nową erę, peł­
ną prawdziwych osiągnięć.

Indywidualne 
mistrzostwa 

bokserskie Polski 
juniorów

WARSZAWA. Indywidualne mistrzo­
stwa Polski juniorów odbędą się w na­
stępujących terminach:

28. 10. 1951 — I tura;
25. 11. 1951 — II tura;
9. 12. 1951 — III tura — finały.
Regulamin dla mistrzostw Juniorów 

zostanie podany do wiadomości klu­
bom i zrzeszeniom w terminie później­
szym.

WARSZAWA. Ustalony został dalszy 
terminarz spotkań 1 i II ligi bokser­
skiej. W niedzielę, 18 marca odbędą 
się następujące spolkania (gospodarze 
na pierwszym miejscu):

W I LTF»ZE - Gwardia (Warszawa)
— Stal (Poznań). Stal (Chorzów) — 
Gwardia (Gdańsk), Kolejatz (Gdańsk)
— CWKS.

W II LIDZE — Włókniarz (Łódź) — 
Budowlani (Mysłowice), OWKS (Lu­
blin) — Stal (Wrocław!, Kolejarz (Poz­
nań) — Stal (Grudziądz), Gwardia 
(Wrocław) — Kolejarz (Bydgoszcz).

W dniu 23 marca rozpoczyna się O- 
bóz zorganizowany przed bokserskimi 
mistrzostwami Europy W Mediolanie.

Następne spotkania ligowe odbędą 
się dopiero 27 maja br„ przy czym w 
dniu tym przewidziane są tylko spot­
kania w II lidze a mianowicie (gospo­
darze na pierwszym miejscu):

Włókniarz (Łódź) — Gwardia (Wro­
cław), Kolejarz (Poznań) — Kolejarz 
(Bydgoszcz), Stal (Wrocław) — Stal 
(Grudziądz), Budowlani (Mysłowice) — 
OWKS (Lublin).

W nadchodzącą niedzielę odbędzie 
lę międzymiastowe spotkania Łódź—

Konferencja 
wyszkoleniowa w PZB
WARSZAWA. W nadchodzącą nie­

dzielę 11 bm. w Warszawie w sali 
Ogniska o godz. 10 odbędzie się kon­
ferencja wyszkoleniowa organizowana 
przez PZB z udziałem przedstawicieli 
okręgów, zrzeszeń sportowych i człon­
ków kapitanatu PZB.

Przewidżlarte są następujące refera­
ty: reierat ogólny na temat wyszko­
lenia — wygłosi przedstawiciel GKKF. 
wytyczne co do Jednolitego wyszko­
lenia w terenie oraz szkolenia Instruk­
torów I trenerów — wygłosi Sztam. 
opieka nad kadrą narodową po linii 
zrzeszeń — wygłos; Lisowski. Kalen­
darz Imprez na r. 1951 — omówi Mro­
zowski, przygotowanie do mistrzostw 
Europy — wygłosi Szlam, szkolenie 
Ideologiczne zawodników I działaczy 
bokserskich — wygłosi przedstawiciel 
GKKF. Jednolita kwalifikacja w boksie 
— wygłosi Sztam.

...«

nie. Cieszyliśmy się bardzo ■ 
kordu, aie przecież nie Jest

Sięgnijmy myślą wstecz, w okres 
sportu o elitarnym charakterze, spro­
wadzającym wartość kultury fizycznej 
dla ogółu, do absolutnego zera, — kie­
dy w sporcie kobiecym błąkało się 
kilka primadonn, których wyniki mia­
ły zamydlić oczy opinii publicznej 
przysłonić trzeźwe spojrzenie na rze­
czywistość.

W każdej dziedzinie sportu rosły 
„sztuczne kwiaty”, hodowane specjal­
nie z tą myślą, aby na zewnątrz stwo­
rzyć pozory powszechnego objęcia 
wszystkich warstw społeczeństwa ideą 
kultury fizycznej.

A tymczasem trudno było ukryć, że 
sport był dostępny tylko nielicznym. 
Z dala od ruchu sportowego stały ro­
botnice, młodzież szkolna, przedstawi­
cielki inteligencji pracującej, nie mó­
wiąc już o kobietach wiejskich.

W tyra roku na starcie biegu 10 km 
narciarskich mistrzostw zrzeszeń, sta­
nęło więcej zawodniczek, niż przez 30 
poprzednich lat mistrzostw Polski łącz- Z-. -T, ... 2 (eg0 re_

szym świadectwem niebywałego roz­
rostu sportu wśród kobiet w okresie 
powojennym. Ich udział w Biegach 
Narodowych, w Marszach Jesiennych, 
stale wzrastające liczby lekkoatletek, 
pływaczek, siatkarek, koszykarek, od 
dawna stanowią przekonywujące do 
wody poważnego przełomu, jaki do­
konał się u nas na odcinku udz ału 
kobiet w sporcie.

Dziś słusznie możemy Już mówić o 
masowym w Polsce sporcie wśród ko­
biet. 2elazna logika rozwoju sportu ka 
że oczekiwać również poprawienia ich 
szczytowych osiągnięć choć już teraz 
są one w wielu wypadkach (jak na 
przykład rekordy Kempówny, tytuł mi­
strzyni świata Heleny Rakoczy, czy 
wicemistrzostwo Europy siatkarek) du­
mą naszego młodego ruchu sportowe-

o indywidualne mistrzostwa w boksie
WARSZAWA. W związku z obowią­

zującym kalendarzykiem imprez, obo­
zów i kursów PZB na r. 1951 ustalo­
ny został nowy system rozgrywek o 
indywidualne mistrzostwo:

b) mistrzostwa wojewódzkie zrre^ 
szeń,

c) mistrzostwa centralne
d) mistrzostwa Polski zrz 
Terminy na,rozegranie mi:

dywidualnych ustalono:
30 1 31 marca I 1 kwietnia dla mi­

strzostw powiatowych, które mają od­
być się w miastach powiatowych, 6, 7 
i 8 kwietnia dla mistrzostw wojewódz­
kich. które mają odbyć się w miastach 
powiatowych, 20, 21 i 22 kwietnia dla 
mistrzostw centralnych, które mają 
odbyć się w miastach wojewódzkich 1 
wreszcie 9—10 września finał .mi­
strzostw w Warszawie w ramach "let­
nich mistrzostw zrzeszeń.

Regulamin mistrzostw
1 mistrzostwa zrzeszeń w miastach 

powiatowych (powiatowe i woje­
wódzkie) organizują rady okręgowe, 
kluby sportowe poszczególnych me-

2 mistrzostwo zrzeszeń w miastach 
wojewódzkich (centralne) organi­
zują rady główne lub rady okręgowe 

na polecenie rad głównych poszcze­
gólnych zrzeszeń.

3mistrzostwa Polski (finały) w War- 
sżawie organizuje komitet organi­
zacyjny, w skład którego wejdą przed­

stawiciele CRZZ, Gwardii, Wojska.

Wielki finał pływaków na basenie bytomskim
U Maga pływaków całej Pclski 

zwrócona będzie w niedzie­
lę na Bytom, gdzie roze­

grany zostanie finał Zimowego 
Pucharu Miast.

Spróbujmy w kilku słowach 
streścić przebieg dotychczaso­
wych walk eliminacyjnych.

Jeszcze raz trzeba podkreślić, 
że z dwóch wyznaczonych grup, 
pierwsza, z Siankiem. Krakowem 
Warszawą i Wrocławiem, była 
niewątpliwie silniejszą od dru­
giej. W grupie tei tylko Śląsk był 
zdecydowanym faworytem wszy­
stkich spotkań, pozostałe okręgi 
staczały zawsze mniej więcej wy 
równane .walki.

W grupie drugiej, w pierw­
szych miesiącach, przewaga Lodzi 
nad Poznaniem. Szczecinem i Wy 
brzeżem, była aż nazbyt Widocz­
na. Również zdecydowana różni­
ca poziomu dzieliła Poznań od 
Wybrzeża i Szczecina. W drugiej 
fundzie rozgrywek sytuacja w 
tei grupie zaczęła się jednak 
szybko zmieniać. Poznań stoczył 
wyrównaną walkę z Łodzią, a tak 
że gdańszczanie i szczeciniacy wy 
bitnie się podciągnęli w umiejęt­
nościach.

Półfinał Poznań — Kraków 
wygrali poznaniacy. O samych 
zawodach można powiedzieć i du 
żo i mało. Dużo bo też ogromna 
była emocja, ogromne napięcie.

JÓZEF PRUTKOWSKI

Międzynarodoirg Dzień Kobiet
Gdy ktoś się nie mógł „dyszli" nauczyć,
Gdy w skokach wybijał się słabo,
Gdy komuś za to chciano dokuczyć
Mówiono: nie bądź babą!

Dlaczego: „nie bądź babą? —
Krzyknęła Chojnacka z „Pafawagu"
I Kazia Grejner ze „Starachowickiej"
Z grupą przodownic wszystkich.

— Ciągle na baby jadą,
A ja ze swoją brygadą
Przekraczam normy nowe
Dosyć tych bzdur, źe baby
Są delikatne i słabe.
Nie kręćcie głowy 1“

Kiedyś o kobiecie
Pisali wielcy poeci:
„Kobieto postaci twej zazdroszczą anieli..."
I rzeczywiście! Kempówna.
Jakiż jej anioł dorówna.
Czyście takiego Widzieli?
Kiedy szybowiec zadrga
I skrzydła w rekord się wślizgną
Flynie mistrzyni w górę, jak diagram
Płynie do socjalizmu.
„Kobieto, puchu..." o, wielki Adamie
Nie widziałeś tych kobiet w Sześcioletnim Planie.
Nie widziałeś łódzkich prządek i włókniarek 
(Niejedna o nich powstałaby oda)
Nie widziałeś warszawskich tynkarek...
Szkoda.
Albo taka córka polskiego robotnika,
Wyjeżdża do Szwajcarii na mistrzostwa świata 
Patrzy zagraniczna publika
Polski sztandar pod niebo wylata
Szwajcarzy przecierają zdumione oczy.
Pierwsze miejsce; Polica — Rakoczy.
Na boisku, na scenie, w sztolni i w szkolnej klasie 
Przy nas, w traktorze i hucie, Kobieto — towarzyszu 
Jesteś zawsze wraz z nami na starcie i na trasie. ’ 
Będziesz aż do finiszu!

Nowy system rozgrywek

AZS 1 Rady Sportu Związku Samopo­
mocy Chłopskiej.

h mistrzostwa powiatowe, wojewódz 
“kie i centralne rozgrywają zrze­

szenia (piony wewnątrz zrzeszeń), na­
tomiast do walk finałowych każde zrre 
szenle (plon) deleguje po 10-elu repre­
zentantów (mistrzów zrzeszeń) od wa­
gi muszej do ciężkiej włącznie.

nie mistrzostw i przyjmo- 
zgłoszeń przeprowadzą po- 

odbywają się systemem pu- 
, tj.przegrywający od- 

powiatowi walczą w 
ach wojewódzkich, mi­

strzowie wojewódzcy Walczą w mi­
strzostwach centralnych, a mistrzowie 
Zrzeszeń w mistrzostwach .Polski.

Q w razie niemożności startu mistrza 
" zrzeszenia ma ono prawo wyzna- 

czvć innego zawodnika.

9 rady główne, rady okręgowe 1 
kluby sportowe obowiązane są po­
wiadomić okręgowe związki bokser­

skie i Polski Związek Bokserski o miej 
scu i godzinie zawodów celem dele­
gowania przedstawicieli wydziału spor­
towego I sędziów.
1 f) y mistrzostwach zrzeszeń mogą 
żwjtattować jedynie seniorsy tj. za­

wodnicy, którzy ukończyli 18 lat ży­
cia (urodzeni począwszy od 1932 r. 
w dół).
11 zawodnicy startujący w mlstrzo- 
**stwaęh zrzeszeń muszą posiadać 

książeczki zawodnicze z okresowym 
badaniem lekarskim i zaświadczenia 
o prześwietlaniu rentgenologicznym. 
Bez posiadania okresowego badania 

Przewaga punktowa znajdowała 
się raz po stronie Poznania, raz 
po stronie Krakowa. Wynik remi 
sowy ogłoszono po zakończeniu 

konkurencji indywidualnych pow­
tórzono też remis po zakończeniu 
biegów sztafetowych. A mecz pił 
kl wodnej?... Aż do stanu 7:0 nie 
wiadomo było kto z basenu wyj­
dzie zwycięzca. Poznaniacy zagra 
li w pierwszej połowie na głębo­
kiej stronie basenu, toteż po zmla 
nie stron czuli sie pewniejsi sie­
bie i przeszli z defensywy do ata 
ku uzyskując przekonywujące 
zwycięstwo.

Wyniki zawodów Kraków — 
Po7.nań iak przewidzieliśmy, były 
na dobrym poziomie, lecz rewe­
lacji nie było, nie było też re­
kordów. Faworyci biegów — Do- 
branowska. Przybórowiczówna i 
Goetz oszczędzali się wyraźnie. 
Jak zwykle w tym okresie Sezonu 
obie renrczentacie miały luki. 
Nieprzybyła na zawody Korecka 
a ze strony Poznania nie wyzdro­
wiał ieszcze Boruśzak. zachoro­
wał w przeddzień spotkania Ow- 
czarczak i zawiódł w czasie za­
wodów zupełnie Jachnik, który 
cierpiał na dolegliwości żołądko­
we. Dlatego w pewnych punk­
tach przewidywania nasze się nie 
sprawdziły. .

W Bytomiu zobaczymy zatem 
reprezentantów Śląska, Łodzi i 
Poznania.

lekarskiego I prześwietlenia orai bez 
książeczki zawodniczej, zawodnicy ni« 
będę dopuszczeni do mistrzostwa.
1 O zawodników, którzy przegrali 
4«swe walki przez k.o. obowiązuje 
przerwa po nokaucie przez okres czte­
rech tygodni.
10 jeżeli w obrębie powiatu zgłosi 
łusię po jednym zawodniku w każ­
de) wadze, nie rozgrywają oni mi­
strzostw powiatowych, lecz wchodzę 
automatycznie do mistrzostw woje­
wódzkich. To samo może mieć zasto­
sowanie analogicznie do mistrzostw 
centralnych.
1(1 miejsce zawodów dla mistrzów na 
1 ‘ szczeblu powiatu I na szczeblu 
województwa wyznaczą okręgowa 
związki bokserskie po uzgodnieniu z 
radami okręgowymi zrzeszeń sporto­
wych.
1 C miejsce zawodów dla mistrzostw 
1 “ na szczeblu centralnym wyznaczę 
rady główne po uprzednim uzgodnie­
niu między sobą.
1 C badanie lekarskie i waga zawod- 

ników odbędzie się w/g regularni 
nu sportowego PZB.
1 G nrstrzostwa odbywają się zgod- 
1' nie ż obowiązującym regulaminem 
sportowym PZB
1 O w kwestiach sportowych rozstrry- 
xuga w pierwszej instancji komisja 
odwoławcza zawodów — wydział spor­
towy, w drugiej instancji zarząd Pol­
skiego Związku Bokserskiego lub o- 
kregowego Zw. Bokserskiego w zależ- 
ności od szczebla rozgrywanych mi­
strzostw (powiatowych, wojewódzkich, 
centralnych, czy walk finałowych).

Zadamy sobie dzisiaj ponowni*  
pytanie: czy w zawodach nie­
dzielnych należy się spodziewać 
dobrych wyników?

Owszem, tak! Mimo, że więk­
szość zawodników jest trochę zmę 
czona licznymi startami, szczetól 
nie zawodnicy Poznania, którzy 
mieli przed denerwującym półfi­
nałem zawody wyjazdowe. Bo 
tym razem nikt się już nie bę­
dzie oszczędzał, bo tym razem, 
przy odmiennej punktacji (olim­
pijskiej). każdy zawodnik i zawód 
niczka musi w biegu, w którym 
startuje, wydać wszystkie Siły.

— Czy mogą paść nowe rekor­
dy Polski?

— Tak, 1 to na wszystkich dy­
stansach. Nie ma konkurencji w 
której by nie startował kandydat, 
lub kandydatka na rekordzistę 
Polski. Grcmlowskl na 400 m 
dow., Precel na setke. Boniecki 
w stylu na wznak. Kukiok i Do­
browolski w stylu klasycznym — 
a nie zapominajmy 0 Krausem i 
Goetzu — wśród kobiet Grysz- 
czykówna i Dzikówna na obu dy 
stansach w stylu dowolnym, 
Gryszczykćwna w stylu na wznak 
i Pronicwiczówna w stylu klasycz 

nym.
Lecz o wyniku trójmeczu. o zdo 

byciu pucharu nie decyduj® re­
kordy. Zadecyduj® wyniki w szta 
fetach i mecze piłki wodnej. I tu 
tai prawdopodobnie zobaczymy 
najwspanialsze walki. (j. n.)
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Moskwa -- Warszawa 9:1
Hokeiści radzieccy demonstrują świetną grę
(Dokończenie ze str. 1)
W czwartej minucie hokeiści 
Moskwy przypuszczają general­
ny atak, ale nasz bramkarz jest 
na miejscu. W szóstej minucie 
następuje ładna akcja nanadu 
— Masełko — Palus — Swicarz. 
Przedostają się oni pod bramkę 
przeciwnika, a strzał Palusa od. 
bity przez bramkarza Moskwy 
Mktyczana lokuje Chodakowski 
w bramce gospodarzy.

Od tego momentu drużyna mo­
skiewska stale przeważa, zasypu, 
jąe gradem strzałów bramkę 
Warszawy. W 12 minucie Pietie. 
lin z bliska wyrównuje, z każ­
dą minutą wzrasta przewaga 
moskwiczan i w efekcie w 15

Na linii Katomice — Moskma
Hokeiści polscy' przybyli w 

niedzielę wieczorem do 
Moskwy. Na dworcu bia­

łoruskim oczekiwała ich delega. 
eja sportowców radzieckich z 
przedstawicielami Wszechzwiąz- 

kowego Komitetu Kultury Pizy, 
cznej, kierownikiem wydz. spor, 
towego Sobolewem, jego zastęp, 
eą Sienkiewiczem i przewodni, 
czącym sekcji hokeja na lodzie, 
zasłużonym mistrzem sportu 
Granatinem na czele.

Poza nimi obecni byli na dwór 
cu wszechzwiązkowi sędziowie 
Łatyszew i Archipów oraz przed, 
stawicie! ambasady polskiej atta 
che prasowy p. Kerdiel i nas At 
łyżwiarka Bożena Rosińska.

Po przywitaniu ekspedycja poi 
ska pojechała autobusem do ho. 
telu „Metropol". gdzie odbyła 
się wspólna kolacja, podczas 
której wygłosili przemówenia 
Sobolew i Granatkin, oraz se­
kretarz GKKF Skrzypek.

W poniedziałek zespół polski 
Złożył wizytę w ambasadzie RP. 
a wieczorem trenował na stadio.

„Puchar Karkonoszy14 w Szklarskiej 
zgromadzi elitę narciarzy

(Dokończenie ze str. 1)
Konkurencje męskie przewidu­

ją bieg płaski na 18 km (start w 
pobliżu WDW, trasą w kierunku 
wodospadu Kamieńczyka na Ja- 
kuszec i z powrotem), skoki do 
biegu złożonego i w konkursie 
otwartym (na dużej skoczni) bieg 
zjazdowy w kotle szrenickim i 
slalom w kotle szrenickim.

Konkurencje kobiece obejmują 
bieg płaski na 10 km, bieg zjaz­
dowy i slalom.

Dla juniorów przewidziane są 
rkoki otwarte, bieg zjazdowy i 
t lalom.

Do każdej imprezy kluby mogą 
zgłosić dowolną ilość zawodni­
ków. Jest to ważne także z tego 
powodu, że klasyfikacja zespoło­
wa obliczana będzie na podsta­
wie wyników uzyskanych przez 
najlepszych dziesięciu zawodni­
ków danego klubu z dodaniem 
punktów za każdego startującego 
narciarza.

W klasyfikacji zespołowej pun­
ktowane będą: bieg płaski, skoki 
otwarte, slalom, bieg zjazdowy.

Hokej na tramie przestanie być 
sportem regionalnym

W ub. miesiącu powołana zo­
stała do życia sekcja hokeja na 
trawie Wojewódzkiego Komite­
tu Kultury Fizycznej w Pozna, 
niu z zasięgiem ogólnopolskim, 
która po ukonstytuowaniu s;ę 
prezydium, powołała kilka ko. 
mfsji techniczno . sportowych.

Komisje te jak: kulturalno - 
oświatowa, dyscyplinarna, kole­
gium sędziów, rady trenerów, 
wyszkoleniowa i gospodarcza na­
kreśliły swój plan pracy w opar, 
ciu o plan SHT WKKF oraz je. 
dnolity kalendarz imprez 1 ru­
szyły z miejsca do pracy.

Dlaczego ten pośpiech, kiedy 
jeszcze śnieg i błoto na boiskach? 
Pośpiech jest w pełni uzafadno- 
ny, bo 18 marca br. nastąpi już 
otwarcie sezonu, a zaplanowany 
kalendarz imprez oraz plan pra­
cy SHT WKKF musi być w pełni 
zrealizowany.

W tym roku SHT stawia sobie 
jako naczelne zadanie umasowie. 
nie hokeja na trawie, podniesie­
nie jego poziomu oraz wychowa, 
nie hokeisty . sportowca iak0 
pełnowartościowego obywatela 
Polski Ludowej. _ 

minucie Bobrów strzela drugą 
bramkę, w 16 minucie Szuwa. 
łow — trzecią w 18 — Pietielin 
czwartą.

Druga tercja, to dalsza prze­
waga doskonale grających gospo 
darzy; w tym okresie meczu naj. 
lepszy ich napastnik Szuwałow 
zdobywa dwie bramki w 4 i 14 
minucie, a w 9 Kuzin ustala wy. 
nik tercji.

W trzeciej tercji moskw'czanie 
nieco zwaln:ają tempo, lecz po­
mimo to przewaga ich jest po 
prostu rażąca, a wykładnikiem 
stanu sił jest fakt, że napastni. 
cy polscy oddali zaledwie pięó 
strzałów podczas całego spotka­
nia.

W ostatniej fazie meczu bram­

nie Dynamo. We wtorek rano 
trenowano lekko dla wzrusze­

nia. Wieczorem o godz. 19.30 cza 
sfl moskiewskiego rozpoczęło się 
spotkanie Moskwa — Warsza.

Przed meczem wygłosili prze­
mówenia przewodniczący mo. 
skiewskiego Komitetu K- F. Re­
gulski oraz sekretarz . GKKF 
Skrzypek. Potem nastąpiło powi. 
tanie obu drużyn, przy czym ka­
pitanowie zespołów Bobrow i 
Więcek wymienili proporczyki, a 
wszyscy zawodnicy wręczyli so. 
bie wzajemnie odznaki klubowe.

Uroczystości oficjalne zakon, 
czyło odegranie hymnów pań­
stwowych.

We wtorek z rana po treningu 
zawodnicy polscy byli w kinie 
trójwymiarowym- Ta wspaniała 
zdobycz pfzodującej techniki ra­
dzieckiej sprawiła niezatarte 
wrażenie na naszych hokeistach 
którzy po raz pierwszy widzieli 
film imitujący do złudzenia ży­
wą przyrodę.

Skoki do biegu złożonego. Kombi 
nacje: alpejska i norweska w kia 
syfikacji zespołowej nie będą 
punktowane.

Oprócz pucharów, które otrzy­
ma najlepszy zespół klubowy oraz 
indywidualni zwycięzcy w kom­
binacji alpejskiej i norweskiej, za 
wodnicy, którzy zajmą od I —IV 
miejsca otrzymają dyplomy i u- 
pominki.

Specjalną nagrodę otrzyma 
klub, który zgłosi największą 
ilość zawodników.

KORZYŚCI Z ZAKOPIAŃSKIE­
GO DOŚWIADCZENIA

Podobnie jak w Zakopanem, w 
przygotowaniu imprezy weźmie 
udział grupa studentów WSWF z 
Wrocławia. Korzyść będzie po­
dwójna: organizacja na tym zy­
ska, a studenci przejdą praktycz­
ne zajęcia swego zawodu. Sprawa 
zakwaterowania nie będzie chy­
ba pozostawiała nic do życzenia, 
gdyż w Szklarskiej Porębie jest 
dostateczna ilość domów FWP.

Czy 1 jakie mogą być sukcesy 
na odcinku sportu wyczynowego 
p« rozwiązaniu ligi hokejowej?

Sukcesy mogą być i będą b. 
duże. Pozom techniczny gry bę- 
dzie stale podnoszony przez do­
szkalaną kadrę instruktorów i 
trenerów, którzy przeprowadzać 
będą jednolity system treningów 
w poszczególnych ośrodkach ho. 
keja na trawie, co przyczyni się 
do ogólnego podniesienia pozio­
mu hokeistów.

Podniesienie poziomu hokei. 
stów osiągniemy niewątpiwie 
przez wprowadzeni rozgrywek 
powiatowych, wojewódzkich, mię 
dzywojewódzkich. międzymiasto. 
wych i międzyzrzeszeniowych 0- 
raz międzynarodowych

Jaka może być perspektywa w 
rozwoju hokeja na trawie wobec 
braku sprzętu hokejowego (laski 
1 piłki), który dawał się odczuć 
w ubiegłym okresie?

Tym zagadnieniem zaintereso­
wała się Centrala Handlowa 
Sprzętu Sportowego i Szkutnicze 
go w Warszawie, która już roz. 
wiązuje problem produkcji kra­
jowej sprzętu hokejowego. 

ki zdobyli: w 8 minucie Bo. 
brow i w 16 — Pietielin.

Drużyna polska wystąpiła bez 
Lewackiego, który ma infekcję 
palca. Poza tym znać było na 
naszych zawodnikami brak tre. 
ningu oraz zmęczenie podróżą.

Hokeistów radzieckich cechuje 
doskonała gra zespołowa, wspa­
niała kondycja i szybkość oraz 
dokładne podania.

Z zespołu Moskwy wyróżnili 
się Szuwałow Pietielin. Bebrow 
i Kuzin. U nas naj!ep‘ei wypa. 
dli Bronowicz, Palus, Chodaków, 
ski. Więcek oraz Maciejko, bro. 
niący bardzo szczęśliwie.

Drużyna nasza w czwartek 
spotka się prawdopodobnie z mi. 
strzem ZSRR — drużyną wojsk 
lotniczych — WWS.

W śrr-’- z rana po treningu 
odbyła sie konferencja naszego 
kierownictwa oraz drużyny z 
trenerami radzieckimi, którzy 
dzielili się z nami wrażeniami 
z meczu wtorkowego oraz swo- 
mi doświadczeniami- Po powro­
cie z konferencji w hotelu „Me- 
tropol" zawodnicy nasi spotkali 
starych przyjaciół hokeistów 
czechosłowackich, których pierw­
sza cześć ekspedycji w liczbie 
9 przybyła do Moskwy. Byli 
wśród nich Bubnik, Nelec. Rej- 
man i Charouzd. Są to wszyscy 
ci. którzy grali przeciw nam w 
międzypaństwowych spotkaniach 
w Katowicach w roku ubiegłym. 
Reszta drużyny czechosłowackiej 
przybędzie do Moskwy w dniu 
dzisiejszym.

Dzisiaj też grać będziemy z 
drugą reprezentacją Moskwy, 
Czechosłowacy zaś spotkają się 
z naszymi wtorkowymi przeciw­
nikami w dniu jutrzejszym lub 
też w sobotę. (k)

Aby wszystko „grało" — komi­
tet wykonawczy rozpocznie pracę 
w Szklarskiej Porębie już w 
dniu 10 bm. Biuro zawodów mie­
ścić się będzie w lokalu Unii.

Oczywiście, że prace przygoto­
wawcze już trwaja. Do wszyst­
kich sekcji narciarskich zostały 
wysłane zaproszenia; zaproszono 
również najlepszych sędziów spor 
tu narciarskiego.

Tegoroczny „Puchar Karkono­
szy" zainauguruje otwarty kon­
kurs skoków. W dniu otwarcia 
przewiduje się szereg popular­
nych pociągów, które ze wszyst­
kich stron Polski przywiozą do 
Szklarskiej Poręby chętnych oglą 
dania tej fascynującej konkuren­
cji. A tym razem aura nie spłata 
chyba figla. Góry pokryte są 
warstwą śniegu dochodzącą do 
1.5 metra, a w mieście pokrywa 
wynosi 50 cm. Można mieć na­
dzieję, że warunki te utrzymają 
się do czasu zawodów. W nocy 
temperatura wynosi minus 12 
stopni, a W południe minus 5.

M. DRAJGOR

Pozostałe jeszcze zagadnienie 
wypełnieni sezonu wobec małej 
ilości klubów hokejowych w po. 
szczególnych województwach (po. 
znańskie 10, bydgoskie — 8, ślą­
skie — 10, Wybrzeże — 3). Nie­
wątpliwie sytuacja ta zmieni się 
w najbliższym okresie czasu i 
hokej na trawie nie będzie już 
sportem tz. regionalnym, a obej. 
m!e on również pozostałe woje­
wództwa. W wyniku czego po. 
większy się liczebność klubów 
hokejowych, a tym samym wzro­
śnie ilość rozgrywek w poszczę, 
gólnych województwach.

Dzięki zmianie struktury spor­
tu w Polsce Ludowej, mamy gwa 
rancję, że poszczególne WKKF.y 
i PKKF, mają obowiązek popie­
rania wszystkich dyscyplin spor, 
tu, w tym również hokeja na 
trawie. Jak wynika z powyższe, 
go, pośpiech działaczy społecz­
nych SHT WKKF Poznań jest u- 
zasadniony.

J. WOJTYSIAK 
trener państwowy.

Jeszcze o ślizgach
Historia jednego wyścigu

Biegi finałowe — to najwięk 
sze nasilenie walki. Zawod­
nicy rozrzuceni po lodzie o- 
mawiają przed chwilą ukończony 

wyścig.
W zwartym kole granatowych 

mundurów Ligi Morskiej toczy 
się ożywiona dyskusja. Młodziut 
ki Leszek Zarębski i jeszcze młod 
szy. bo szesnastoletni Dziejk. w 
pierwszym biegu finałów „A"’ za 
jęli II miejsce. O ile w następ­
nym wyścigu powtórzą tę lokatę, 
lub w pewnym układzie znajdą 
się nawet na trzeciej pozycji — 
zakwalifikują się do najlepszej 
czwórkj zawodników.

Szanse są duże, ale i konkuren 
cja poważna. Startuje tu przecież 
Kądziela, przedwojenny reorezen 
tant Polski na mistrzostwach Eu­
ropy. oraz świetni zawodnicy 
AZS Malinowski i Dąbkowski.

* * •
W tej chwili wystartowała do 

II wyścigu pierwsza grupa fina­
listów. Dmie silny wiatr ze śnie­
giem. Przez tafle jeziora mknie 
samochód, wiozący gorącą herba­
tę dla zawodników. Jąkże wolno 
1 ciężko wlecze się teraz na tle 
lekkiego ruchu ślizgów.

Start grupy drugiej.
Ostatnie uwagi, życzenia, uści­

ski dłoni, uśmiechy..,
Ślizgi ustawione na linii star­

tu — zawodnicy zastygli w na­
pięciu. pochyleni — gotowi. 
Dziejk tylko rozgląda się i jesz­
cze ciągle nie bardzo wierzy: — 
on. syn biednego Mazura — star­
tuje z „takimi" zawodnikami... i 
wolno mu ich zwyciężać...

Zarębski niespokojnie patrzy 
na trasę — mierzy ją wzrokiem.

...Strzał!...
Leszek... gaz!...
Palce kolegów „ligowych" zaci 

snęły się starym zwyczajem w 
„figę" — za zwycięstwo Zaręb­
skiego i Dziejka.

Kilkanaście metrów niesamowi 
tego wysiłku rozbiegu. Spod kol­
ców 1 raków tryskają kryształki 
lodu.

Zarębski miał słaby start — tru 
dno — brak kondycji. Jego zielo 
na „trójka" została na końcu 
Wreszcie nabrali rozpędu i lecą 
z jednakowa szybkością.

Na pierwszym miejscu Kądzie­
la, drugi Malinowski, trzeci Dąb­
kowski. Widać jeszcze iak Zaręb­
ski pompuje żagiel, próbuje iść 
ostrzej od innych, ale po chwili 
odpada od wiatru, nabiera coraz 
większej szybkości, zbliża się...

Granatowi chłopcy chodzą zde 
nerwowani, nie mogę mówić z 
napięcia. Ktoś rzucił iak nożem 
w serce — „szkoda małego — do 
brze latał1'...

* * •
Na trasie trwa walka. Zarębski 

wyprzedził Dąbkowskiego. ale sto 
su je inną taktykę. Leci bliżej brze 
gu. podczas gdy inni są już po

grają najlepiej w ping-ponga 
(Dokończenie ze str. 1)
Szwajcaria 3:0, Walia - Francja 3:1, 
Austria — Węgry 3:2, Wiochy — 
Szwajcaria 3:2; Grapa II: CSR — In­
die 3:1, Szkocja — Belgia 3:1. CSR — 
Izrael 3:2. Walia — Belgia 3:1, Szko­
cja — Indie 3:0, Rumunia — Francja 
3:1. Walia — Francja 3:1, Rumunia 
— CSR 3:1.

WIEDEŃ (teł.) Po wyłonieniu 
trzech finalistów w drużynowych mi 
strzostwach świata (Swayhtling Cup) 
w tenisie stołowym rozpoozęły się 
od wtorku finałowe rozgrywki po­
między finalistami.

Mistrzostwa narciarskie CSR
SZPtNDLEROWY MŁYN (lei.) W 

daiszym ciągu mistrzostw narciarskich 
CSR odbył się slalom specjalny. W 
konkurencji kobiet wygrała Froslova- 
Moserova 2,27,2 min. przed Wagne- 
rovę 2,30.4 i Holę 2,45,0. W konku­
rencji męskiej zwycięzcą został Kra- 
sula 2.47,8 min. przed Krajnakiem 
2,55,8 min. I Jirę 2.56,5.

Maraton narciarski odbył się w dość 
trudnych warunkach, przy czym trasa 
miała nawet 52 km. Dominował w 
nim zeszłoroczny mistrz Cardal. uzy­
skując czas 4,14,07 godz. przed Balvl-

Repr. FSGT przybędzie do Polski
W końcu marca br. na zaproszę 

nie CRZZ przybędzie do Polski 
drużyna atletyczna FSGT w pod­
noszeniu ciężarów.

Sportowcy - robotnicy francu­
scy przyjadą na 3 spotkania w 
składzie 11 osób.

Członkowie drużyny FSGT re­
prezentują wysoką klasę. Najlep­
sze ich wyniki w trójboju olimpij 
skim osiągnięte w 1950-51 r. są 
następujące:

W koguciej Autreauz | WulUu- 

zwrocie. Wiatr coraz silniejszy — 
nie pozwala oddychać. Zielony 
ślizg leci szybciej od innych. Do­
chodzi do drugiej pozycji. Pier­
wsza boja już na trawersie. Ką­
dziela odpada od wiatru — zwięk 
sza szybkość. Malinowski pięk­
nym tukiem dochodzi do Kądzie­
li... mija go...

Przy takim pedzie sekundy mi­
jają wolniej. Śnieg wdziera się 
przez okulary do oczu. Nic nie wi 
dać. Kurzawa i wiatr coraz tę­
żeją. Zarębski leci na dwu pło­
zach. potem na jednej..." nie luzo 
wać żagla... wytrzymać"... Pędzą 
z szybkością około 100 km/godz.

Na mecie ludzie z lornetkami 
usiłują ustalić kolejność lecących 
ślizgów. Trudno cokolwiek twier 
dzić.

Komisja regatowa ogłasza wy­
niki pierwszej grupy: pierwszy 
Turketti AZS AWF. drugi Sie­
radzki Budowlani Chojnice.

» * *
Do mety zbliża się pierwszy 

ślizg. Numeru na żaglu nie wi­
dać... — Leci wspaniale — co 
chwilę unosi lekko jedną płozę, 
jak dobrze wyregulowana waga. 
Bojerowcy z uznaniem kiwają 
głowami.

Kądziela czy Malinowski?
Widać z:elony kadłub: — je. 

dynka, lub trójka. — Kądziela, 
lub Zarębski!

CzariTe pochylone punkciki ro. 
sną...

Uwaga czas?...
Zrywa się burza oklasków.
Gwizdek...
Czas 7 minut 36 sekund...
ślizg przelec’ał jak żywioł 

przez linię mety.
- „Trójka"!
Drugi Malinowski.
Zarębskiego i Dziejka wyno. 

szą na rękach.
„No w'dzsz... stary kontu"... — 

wzruszenie nie pozwala mówić.
Heniek Rzemyszkiewicz — ka­

pitan drużyny „ligowej" wtyka 
im przemocą coś do jedzenia. 
Zaraz przyniosą coś gorącego..

Zwykły kawałek blachy, zwi. 
nięty w stożkową rurkę i głos 
mówiącego przez nią człowieka 
jest czymś martwym — obojęt. 
nym jak zegarynka: „szesnasta 
dwadzieścia pięć, szesnasta dwa. 
dzieścia pięć, szesnas..." jest po- 
prostu głosem „tuby".

Komisja regatowa policzyła 
punkty i oddaje głos tubie: 
„Uwaga, podajemy wyniki: pierw 
sze miejsce drugiej grupy fina­
łów „A“ zajęła załoga Ligi Mor 
skiej: Zarębski i Dziejk, przed 
Malinowskim AZS AWF. Osta. 
tecznie do finałów „B“ zakwali. 
fikowali się: Turketti. Sieradzki, 
Zarębski i Malinowski"..

Dalsze słowa zagłuszyły bra-

Tadeusz Szpakowski.

i Węgry
Decydujące spotkanie o tytuł mi­

strza świata rozgrywają miedzy sobą 
(w chwili zamknięcia numeru meczu 
nie zakończono) Czechosłowacja l Wę 
gry. Przed tym reprezentacje obu 
tych państw pokonały zdecydowanie 
Jugosławię. Czechosłowacja rozpra­
wiła się z Jugosławią 8:1 (Jedyny 
punkt odlał Andreadlsł, a Węgry 
wygrały z Jugosławią w stosunku 5:3.

W rozgrywkach drużynowych ko­
biecych wyłoniono 4 finalistów. W 
grupie pierwsze! zostały nimi druty 

Austrii i Anglii, a w grupie dru- 
drutyny Rumunii i Walii.

Od czwartku rozpoczynają sę roz­
grywki w konkurencji Indywidual­
nej.

nem 4.16.48 godz. I Zajickiem 4,21,56. 
SZPTNDLEROWY MŁYN (tel.) W

środę w mistrzostwach narciarskich
CSR odbył się bieg zjazdowy. W kon 
kurencji męskiej na trasie 2,300 m.
(różn‘ca wzniesień 420 m.) wygrał 
pitucha (ATK) 2,08.8 min. przed Kra- 
sulą i Fucikiem w Jednakowym cza­
sie 2,07,ś min. W konkurencji kobiet 

350 m.) triumfowała bezkonkurencyj­
ną Frosslova-Moserova 158,0 min.
przed Maksatoyą 2.04,0 

2.12,0 min.
Wagneroyą

n>e — 247,5 kg., w piórkowej Cha 
rlot - 255 kg, w lekkiej Gelią — 
290 kg, w średniej Yeschettl — 
312,5 kg, w półciężkiej Vlerich — 
305 kg, w ciężkiej Lang — 255 
kg-

Polacy jedynie w dwu wagach 
mają lepsze wyniki od Francu­
zów. Są to rezultaty Sadowskie­
go w półciężkiej 312,5 kg oraz 
Hajdeka w ciężkiej 320 kg. Oba 
te wyniki są rekordami Polski.

Zasłużona mistrzyni sportu 
J. Jędrzejowska

Zawody narciarskie 
o mem. Bron. Czecha

ZAKOPANE. W niedzielę 11. bm. 
rozpoczynają się w Zakopanem zawo­
dy narciarskie o memoriał Bronisła­
wa Czecha i Heleny Marusarzówny. 
Organizatorami tej imprezy sę m. In 
ZS Kolejarz, CWKS, AZS i Ogniwo.

Zawody trwać będą cztery dni 1 
obejmę następujące konkurencje: kon­
kurs skoków, slalom, bieg zjazdowy i 
bieg na 14 km, a w konkurencji ko­
biet slalom 1 bieg.

Doskonale warunki śniegowe i zgło­
szenia najlepszych narciarzy polskich 
zapowiadają wysoki poziom zawodów 
ciekawą i wyrównaną walkę.

ZS Stal zlikwidowała 
na Śląsku swoje kluby 

sportowe
KATOWICE. — zs Stal prze­

prowadziło na terenie Śląska cał­
kowitą reorganizację strukturalną 
swego zrzeszenia, przemianowując 
wszystkie swoje kluby na koła, a 
poza tym skomasowało koła, któ­
re nie posiadały należytych wa­
runków rozwojowych. W dalszym 
etapie prac reorganizacyjnych ZS 
Stal przeprowadza od 11 bm. wal­
ne zebrania oddziałów, w celu wy 
boru rad oddziałowych.

ZS Stal posiada na Śląsku osiem 
oddziałów, a mianowicie: w Kato­
wicach, Siemianowicach, Sosnow­
cu, Bielsku. Świętochłowicach, 
Cieszynie, Gliwicach i Strzelcach. 
Oddziały te posiadać będą repre­
zentacyjne sekcje wyczynowe. W 
Katowicach sekcję hokeja, ły­
żwiarską, tenisa i pływacką, w 
Siemianowicach hokeja na trawie 
i tenisa stołowego, w Sosnowcu 
piłki nożnej, w Świętochłowicach 
ciężkoatletyczną, gimnastyczną i 
bokserską oraz w Cieszynie kolar­
ską i w Gliwicach lekkoatletycz­
ną.

Isakowa mistrzynią 
ZSRR w jeździe szybkiej

W ramach mistrzostw Związku 
Radzieckiego w jeździe szvbkicj 
na łyżwach w biegu na 1000 m 
po niezwykle zaciętej walce, zwy­
ciężyła Isakowa, w czasie 1:39 4 
przed Kondakową — 1:39,6 i Żu- 
kową — 1:41.0.

500 m wygrała pewnie Aklfje- 
wa w czasie 9:28.4 przed Krotową 
— 9:30,6 i Isakową — 9:35,2.

W wyniku łącznej punktacji 
czterech konkurencji pierwsze 
miejsce w zawodach zajęła 3-krot 
na mistrzyni świata Isakowa, któ­
ra zdobyła 211.470 pkt., wyprze­
dzając 2ukową — 213,446 pkt i 
Kondakową — 215,003

Do rozegrania pozostały jeszcze 
mistrzostwa łyżwiarskie w jeździe 
szybkiej w konkurencji męskiej.

„Wielka rewia lodowa" 
na Torkacie

KATOWICE. — Po dłuższej 
przerwie katowicka Stal urządza 
w sobotę i niedzielę 10 i 11 bm. o 
godz. 19 na Torkacie „Wielką 
rewię lodową". W rewii, której 
program przewiduje tańce ludo­
we, walc stylizowany do muzyki 
Chaczaturiana oraz kilka nume­
rów humorystycznych, wystąpią 
czołowi łyżwiarze Polski z mi­
strzem Sojką i wicemistrzem 
Osadnikiem na czele.

Sukcesy produkcyjne 
sportowych brygad 

młodzieżowych
WARSZAWA Istniejące przy kole 

•portowym ZS „Stal" nr 12 w Wir- 
szawie dwie sportowe brygady mło­
dzieżowe osiągają powatne sukcesy 
produkcyjne, pierwszą z nich osiąga 
147 proc., druga 149 proc, normy. 
Obie brygady postanowiły nadal pod 
nosić wydajność swej pracy.
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Nowy kryty kort 
ir Wejherowie Taki Bronek Czech®..

V.'EJHEEOWO, Już Od dwóch tygn 
idnl tenisiści wejherowskicj Spójni 
trenują na własnym korcie krytym.

nie bezinteresowny, wysiłek 
petlaffów, którzy wykonali

Kort ten Jest drugim krytym kor­
tem na Wybrzeżu.

Pierwszy, z nawierzchnią parkleto 
Wa, wykonany przez gdańskich Bu- 
nowemu obiektowi Spójni. Kort w 
Wejherowie, zrobiony systemem go- 
apodarczym, przy minimalnym wkla 
dzie pieniężnym, może śmiało kon­
kurować z najlepszym krytym kol­
tem gliwickim. Największym jego 
plusem to duże wybiegi (oko'o 250 
cm z boku od linii doublowej i 5 
metrów z tylu). Kort, znajdujący 
alg w dawnej, bezużytecznej ujeż­
dżalni. jest doskonale grzany cztere­
ma piecami i wystarczająco oświetlo 
ny.

Podkreślić należy olbrzymi, zupeł­

własnoręcznie

braci 
sami

skomplikoy

Wprawdzie oficjalne otwarcie na-
dopiero w nadchodzącą
kortu jednak korzystają jut od

kilku dni zawodnicy przyjezdni. W 
W tel chwil! trenuje tam młoda eki 
pa CWKS-u w skład której wcho­
dzą. między innymi, Radzio. Bab'cz,

dżiny zasłużonego mistrza sportu. 
Władysławą Skoneckiego.

Dysponując już dzisiaj dwoma 
tak cenymi obiektami sportowymi 
tenisiści Wybrzeża projektują zorga
Mędzy Innymi, dążą do rozegrania 
spotkania juniorów Wybrzeże — 
Śląsk.

LZS-g woj. łódzkiego przodują 
w sporcie i pracyj społecznej

Ł0D2. Młodzież wiejska woj. łódz­
kiego masowo wstępuje w szeregi lu 
dowych zespołów sportpwych, któ­
rych liczba w porównaniu z i kwar 

krotnie. Ostatnio z Inicjatywy mło­
dzieży ZMP założono 40 LZS przy 
spółdzielniach produkcyjnych oraz 
27 przy' Państwowych Gospodar­
stwach Rolnych.

Obecnie istnieje w woj. łódzkim 
•25 ludowych zespołów sportowych, 
zrzeszających 14 tys. członków. Po­
myślnym, wynikami pracy wyróżnia 
się I.ZS Różyca w pow. brzezińskim, 
liczący • członków i posiadający 6 
sekcji. Wszyscy członkowie zespołu 
zdobyli ostatnio odznakę SPO.

W powiatowych rozgrywkach I-ZS 
w piłce nożnej 1 lekkoatletyce w ub. 
roku młodzież z Różycy zajęła I miej 
sce. LZS Różyca ma również poważ- 

, ne osiągnięcia w pracy społecznej. 
Uruchomiono świetlicę, z której ko­
rzysta ludność całej gromady i wy­
posażono Ją w biblioteczkę sporto­
wą i radioodbiornik. Zorganizowano 
zespół recytatorski i chór oraz udzie 
łono pomocy w budowle boiska spor 
towego l w organizowaniu poszcze­
gólnych sekcji sportowych nowozalo 
żonemu LZS-owi przy spółdzielni pro 
dukcyjnej w Andrzejowie.

Sportowcy z Różycy brali również 
żywy udział w akcji skupu zboża.

N areszcie spokój | clsaa. Mlstrzo 
stwa odpłynęły w przeszłe 
we wspomnienia. Skoki wyg 

Staszek i to wydało się 
li ważniejsze niż wszystk 
n|ki.

— Wiecie, powiedział po chwili 
czenia dr. Boniecki — w sklepię 

lepszych skoczków

Jędrek 1 Staszek Maiusarzowie

Bronek? Czy potrzeba wymieniać 
nazwisko? To się rozumie. Dotąd w 
narciarstwie polskim byl tylko je- 

ją wszyscy. Nawet ci, którzy nigdy 

którzy nie widzieli go na oczy.
— Staszek wiele zawdzięcza Cze­

chowi. Bronek był jego nauczycie­
lem. — Tak w każdym zwycięstwie 
Marusarza Jest | trochę triumfu Bron 
ka. Pamiętam pierwsze kroki Czecha. 
Ile to Już ląt? Bez mała 30... i poto­
czyła się opowieść o wielkim narcia­
rzu, wspaniałym Polaku, niezrówna­
nym sportowcu.' o Bronku- Czechu.

wszystko mało. Przede wszystkim — 
wiedzy, mało techniki, mało 

' przed nim Olimpiada w

dla Czecha bardzo krótki 
u. Już teraz więc wziął się 
tclaznej dyscypliny. Sam 

najlepiej jak utrzymać najwię- 
sprawność, jak pielęgnować 1 

ijać siły fizyczne. Gorzej nieco 
pomocą instruktora, ale C 
aśnię genialnym samouk' 

tasnych błędach popr 
wprowadza racjonalizację

Współzawodnictwo sportowe 
w Zielonej Górze

ZIELONA GÓRA. Zebrani na ostat­
niej odprawie przewodniczący koml- 

jewództwa zielonogórskiego, doccn'a- 
jąc znaczenie socjalistycznego współ­
zawodnictwa w przcdterm‘nowej re­
alizacji zadań planowych .postanowi­
li zorganizować współzawodnictwo 
pomiędzy wszystkimi powlatawl wo­
jewództwa. celem jaknajsprawniej- 

powlerzonych

do WKKF W dniu 
gów Narodowych, 
wykonanie całej

Jak i terminowe 
sprawozdawczości

dla WKKF po zakończeniu akcji Ble
gów Narodowych.

powiatu meldunków telefonicznych

O dobrych wynikach we współza­
wodnictwie decydować będzie rów­
nież ilość startujących w stosunku 
do ogólnej ilości stanui ^eszkańców 
nvchSnorm' do" SPO*  | BSPO w sto­
sunku do ogólnej ilości startujących.

Ponadto zebrani wezwali do współ­
zawodnictwa przewodniczących M. 1 
PKKF z terenu województw kosza­
lińskiego i opolskiego, inicjując tym 
samym współzawodnictwo pomiędzy 
wojewódzkimi KKF.

Jeleniogórskie SKS 
walczą z trudnościami

JELENIA GÓRA. Na terenie Je­
leniej Góry istnieje pięć głów­
nych szkolnych kół sportowych.

Na pierwszym miejscu należy skla 
syfikować SKS „Elektryczniak”. 
Najsilniejsze sekcja tego SKS-u to 
koszykówka i siatkówka. Koszy­
karze SKS Elektryczniak zdobyli 
na mistrzostwach szkół zawodowych 
mistrzostwo woj. wrocławskiego. 
Nic też dziwnego, ie drużyna ko­
szykówki ZKS ,,Budowlani" Jele­
nia Góra, która obecnie gra w 
A-klasie dolnośląskiej i zajmuje 
czołowe miejsce, składa się w 90 
proc, z młodych zawodników „E- 
lektryctniaka”.

Na drugim miejscu należy wy­
mieni*  SKS „2eromski" przy 
państw, liceum ogóln. „Żerom- 
szczacy” mają piękną salę gimna­
styczną. dobry sprzęt I niezłych 
zawodników. Młoda drużyna teni­
sa stołowego gra obecnie w mi­
strzostwach w podokręgu jelenio­
górskim. Pozostałe sekcje pracują 
sprawnie.

Z dużymi trudnościami walczy 
obecnie SKS „Technik” przy Tech 
nlkum I liceum przem. pap. SKS 
ten nie posiada własnej sali gim­
nastycznej co jest wielką prze­
szkodą w należytym rozwoju tego 
SKS-u. Również ze sprzętem jest 
niewesoło. Kolo to jest bet żad­
nej opieki ze strony klubu Bpor. 
towego. — „Budowlani”, którzy 
objęli opiekę nad dwoma pierw­
szymi SKS-aml nie wywiązują się 
należycie ze swych obowiązków 
patrona.

W podobnej sytuacji znajdują 
się dalsze dwa SKS-y: a to SKS 
przy liceum handlowym I SKS 
przy liceum pedagogicznym, tyl­
ko te SKS przy liceum pedago­
gicznym posiada własną salę gim­
nastyczną. Objawem pocieszają­
cym jest ścisła współpraca pomię 
dzy SKS-ami.

TADEUSZ GĘGA.

Dobrze było na kursie 
narciarskim

Zakopanem także nam dopisały. 
Spędziliśmy pracowicie czas na 
kursie. Zaprawa sportowa, wykla-
w nabieraniu nowych sil do pracy 
w szkole.

Mieczysław Bieda.

Praca SKS „Tęcza"
TCZEW- SKS „Tęczą" w Tcze­

wie posiada 5 czynnych sekcji: 
gier sportowych, piłki nożnej, te­
nisa stołowego, szachową | lekko­
atletyczną.

W rozgrywkach o mistrzostwo 
Tczewa w koszykówce zajęliśmy
5 miejsce. W imprezaeh maso­
wych mieliśmy zawsze dobrą frek 
wencję. W Biegach Narodowych, 
Marszach Jesiennych, w biegu u- 
licznym „Dziennika Bałtyckiego", 
w igrzyskach szkół zawodowych 
nie brakowało naszych kolegów l 
koleżanek. Prowadzliimy również 
pogadanki Ideologiczne 1 sportowe 
dla wszystkich członków naszego

W tym roku postaramy się wye 
llminować wszystkie dotychczaso­
we braki. Mamy nadzieję osiągnąć 
lepsze wyniki w szczególności w 
zdobywaniu SPO 1 BSPO.

Mieczysław Wajcht

Dobry sportowiec
CZĘSTOCHOWA. Naczelną zasa 

dą sportowców-uczniów powinno 
być umiejętne powiązanie zajęć 
sportowych z zajęciami szkolny­
mi. Co więcej, powinniśmy sta­
rać s:ę. .'by każdy sportowiec — 
uczeń był przodownikiem nauki. 
Dobry przykład pod tym wzg ę- 
dem daje uczeń częstochowskiego 
liceum im. Traugutta. Zygfryd 
Pater, czołowy lekkoatleta Czę­
stochowy oraz jej wlelokrot 
prezentant w piłce statków 
szykowej.

Znamienną rzeczą 
Sportowej Patera Je 
począł Ją zdobyclet 
Powiatu częstochowski 
•ach Narodowych. Jal 
‘er wybijał się od pierwszych 
k,as gimnazjum, tak. że dzisiaj, 
będąc U progu matury, może się 
poszczycić znaczną większością 
stopni bardzo dobrych na oółrocz 
nej cenzurze. Pater Jest dobrym 
1 uczynnym kolegą. Jako dobry 
uczeń nigdy nie odmawia pomocy 
słabszym, zaś jako dobry sporto- 
w‘ec chętnie podjął się prowadzę 
nia trepingów w swym kole spor­
towym.

Włodzimierz Makowijczuk

LIMANOWA. Od dnia 2. do 12 
marca br. odbył się w Zakopanem 
kurs narciarski dla uczennic i ucz 
nlów państwowego liceum peda­
gogicznego z Limanowej 1 Nowego 
few<Hzkl°Wydział Oświaty w Kra 
kowle. Fachowa kadra Instruktor 
ska 1 klerownietwo kursu dołoży­
ły wszystkich łG. ly twlo nam do 
brze. Warunki atmosferyczne w

Meldunki 
korespondentów

POZNAN. przy publ. średniej 
szkole handl nr. 3 w Poznaniu pow 
stało nowe kolo sportowe. Na ze­
braniu po wysłuchaniu referatu pt. 
„Rola wychowania fizycznego w 
społeczeństwie socjalistycznym"

R. Kopczyński

potęgi skandynawskiech narciarzy — 
----  główne areny. 

Czecha. Przez 
n zapraszany 
konkurs sko.

Sport" zapowiada, że ten milczący ' 
jasny blondyn z Tatr będzie groź­
nym przeciwnikiem dla kombinato­
rów i skoczków skandynawskich.

„18" poszła nadspodziewanie do­
brze. Czech zajął 5 miejsce. jest 
pierwszym z środkowych Europej­
czyków. Skoki — od pól godziny Bro 

ekuje na rozb'egu znaku 
I dygoce ze zdenerwowania.

iętny spór o długość rozble-
Skandynawowle domagają się 

gdyż ufnlejętncść wy- 
Ich zawodnikom wię- 
ganlzatorzy zaś wysu-

świadczony chłopak szarpie resztki 
nerwów.

eszcie skok. Wybicie mierne, ale 
v powietrzu piękny. Tak pewny 
ze przy lądowaniu, tym razem 
ek popełń a błąd, zakończony u- 
iem. Drugi jego skok jest 
nlały i on daje mu 10 miejsce 

kombinacji. Nigdy dotąd narclar- 
o polskie nie uzyskało tak wyso- 

iej lokaty w konkurencji, która 
domena Skandynawów.
skali możliwości Czecha w lot

otrzymuje zaproszenie na najwię 
wody órganizowane przez 
Szwecji, Norwegu j Finlan-

225.0. Bies zjazdowy: Gąsi

ic AZS łączną

Zwycięzcą

Stefa
1 godż.

„al De
CWKS łączną

zapowie- 
to Za. 

tej za-

Zwycię został Ste
tan Dziedzic 20,5 pkt.

194? ROK Broków: Jan
Kula CWKS skoki 37 i 

zjazdot

izeprowski CWKS
Bieg zjazdowy: 

CWKS W czasie 
km.: Stefan

5.5. Bieg zjaz-

oiaskl'
n.1 i

Krótką historię dotychczaso- 
ów o mlmoriał B 
a, obejmujących:

skoków: Jan 
Kula CWKS skoki 69,5,73 1 76,5 m. 
,kr. cg zjazdowy: Stefan

.: Tadeusz KWtfpfeń 
godz. 02:29. 

dzie AZS

Dziwacznie wygląda narciarstwo 
pod Giewontem w zestawieniu ze 
sprzętem i techniką Skandynawów, 
Szwajcarów Włochów. Nieporadnie, 
częściej niezgrabnie niż 
ale z uporem śmigają 
skach. Narciarstwo porwało 
Organizuje się więc dla nich

Bieg dla chłopców do lat 
ciutkiej trasie rozstawili s 
wie, przeważnie rodzice i krewni

wagę szczuplutki złotowłosy 
pączek, sprytnie wymijający 
sie rywali, wpadł na metę pierwszy. 
Szuka niecierpliwie znajomej 
rzy. Znalazł. Po chwili tul 
śliwy do ojca.

To był początek wielkiej 
Bronka Czecha. Za kilka 
znany jeszcze chłopiec 1 
polskiego narciarstwa zb 
na trasach 1 skoczniach narciarskich

Na razie Bronek chodzi do szkoły. 
Rzeźbi. Dyrektorem szkoły przemy­
słu artystycznego w Zakopanem jest 
Wówczas Karol Stryjeńskl, zapalony 
miłośnik narciarski. Już 
ku miesiącach znajomości 

będzie z entuzjazmem zdi

wyczytane arkana nowoczesnej tecn-

Jest styczeń 
lat. Zwrócił już na siebie uwagę kie 
rownictwa PZN, Postanowi: 
słać chłopca do Nowy Svetu 

Jjonoszaclt, ^gdzię odbywają 4 
strzostwa' narciarskie Czechc 
Bronek startuje w klasie drugiej 
zajmuje w kombinacji klasyczne

Miesiąc później Czech jest debiu­
tantem na wielkich mlęd 
wych zawodach Cortlna

Musi zdawać ciężki 
rzystwie czołowych 
skich. Startuje w k 
skiej i w otwartym konkursie sko­
ków. Na 18 km. ząjmuje 12 miejsce. 
Z następnych Polaków — Bujak jest 
dopiero 26.

Bronek nie przejmuje się absolut­
nie przewagą sprzętu i doświadcze­
nia swych rywali, w konkursie sko­
ków wykazuje zdumiewający spokój 
I pewność siebie. Plasuje się na 5 
miejscu, i to dale mu 6 miejsce w 
kombinacji. Niezła pozycja, jeżeli 
się zważy, że ten chłopiec jeszcze 
kilka miesięcy temu był Juniorem.

Czech jest nie tylko kombinato­
rem norweskim, w Czechosłowacji 
wygrywa bieg zjazdowy o tytuł mi­
strza południowych Tatr, bijąc na 
głowę Austriaków, Niemców, Czecho 
Słowaków i Węgrów. Również bieg 
złożony stale się jego łupem. W mie 
śląc później otrzymuje on nagrodę 
za najpiękniejszy skok na zawodach 
w Rax Platea" 
sypią się j.„ ...

sach biegu pląs 
gir,da trenujących Skandy 
m. to dotąd bajeczna w Zakopanem 
odległość skoków, tu na treningach 
Bronek uzyskuje 60 m. „Zurlclier

Bilans zawodów 
narciarskich o „Memoriał 

Bronisława Czecha**

azwisko nie zejdzie już przez 
pism sportowych Eu- 

Ru ud bę- 

wców | przyjaciół, 
ilaźce poświeci Cie- 
lajace wiersze ser-

roku Zakopane jest terenem 
w Europy. To benefis Bron 
programu zawodów FIS po 

pierwszy włączono bieg: rjazdo- 
Dotąd były one specjalnością 

Anglików i Szwajcarów. Przyjechali 
oni też do Polski jako murowani fa­
woryci. Bronka zadziwiły Ich znako-

dni majstrował nad 
podobnych. Odbiegały daleko 

Ie wkrótce rozbawione 
h wiązań miny Angli-

Bronek uzyskał pierwsze miejsce z 
przewagą 18 sekund, nad Brackenejn. 
Drugi przejazd przyniósł zwycięstwo 
Anglikowi, ale nie mógł on już nad-

Czech zdobył pierwsze

kombinacji

powiedzi,

Lakę Plaeld, Garmisch. wszystkie 
mistrzostwa FIS. zawody orgąnizowa 

i i Helsinkach, w twierdzy

bą 9 Skandyn t całą 
najlepszych kombinatorów 
wej Europy.

Mgr 
pełnych 10 1 
na każdy powazn 
ków, do każdego 

r^żez 10 lat I 
cznle podejmow

wzystkłm wz sportowca, peł
nego poświęceni Ii 1 rycerskie­
go rywala, w < gdy faszyzm,
czynił coraz wi spustoszenie w
moralność) młodzieży Europy, tak e 
cechy miały szczególnie wysoką cenę.

Bronek jest nauczycielem i przyja­
cielem polskiej młodzieży narciar­
skiej. Do dziś trwają ciche spory, o 
to czy był on równie utalentowa- 
nym pedagogiem, jak narciarzem, 
ale jedno nie ulega najmniejszej wą­
tpliwości: te z nieporównaną żarli­
wością l przejęciem wpajał młodzie­
ży wszystkie swe umiejętności. Ci­
chy. skromny, oddany narciarstwu, ten 
ze wszechmiar prawy i uczciwy czlo 
wiek zaskarbił sobie szacunek star­
szych i prawdziwą miłość młodzieży. 
Między sobą toczyła ona zacięte bo- 
je o pierwszeństwo, ale najzagorzalsi 
rywale przyznawali, iż nie do po­
myślenia byłyby ich osiągniąciŁ. gdy 
by nie praca Bronka. Brorlslaw 
Czech bowiem wytrasował polskiemu 
narciarstwu szeroki szlak ręzwojo-

Nie był Bronek Czech talentem z 
Bożej łaski. Jego zdumiewająca 
wszechstronność ma jedną niezwykło 
prostą tajemnicę — niespotykaną pra 
cowltoić, saclekly upór. Nikt dotąd 
nie stwierdził Iż talent Czecha był 
wyjątkowym zjawiskiem w historii 
polskiego narciarstwa. Ale dzieje Je­
go kariery dają świadectwo innej 
wspanialej cechy, niezmordowanej, 
twardej, nieznoszącej żadnych 
ustępstw pracowitoścL

Bronek Czech był Jedną : 
szych ofiar hitlerowskiego 
mu. Jako więzień nr 435 poznał piekło 
obozu oświęcimskiego. Przez 5 bez ma 
la lat cierpiał podwójne katusze, fi­
zyczne I moralne. Zarta go przemoż­
na tęsknota za szerokim, czystym 
oddechem gór. za widokiem ukocha­
nych Tatr, za śnieżnymi śladami nar 
ciarskich tres. Przez pięć lat tarła 
go nostalgia za ojczyzną I wolnością.

Gdy etui już zbliżającą się śmierć, 
zwierzał się oczyma przepełnionymi 
łzami swemu przyjacielowi, rywalo­
wi z zakoplańsktej skoczni, Izydoro­
wi Luszezykowt z bezmiernej tęskno 
ty. Marzył o dniu wolności.

Nie dożył go. Zmarl 5 czerwca 1944 
roku.

Od pięciu lat rozgrywane są zawo- 
dy.ałuemoriał Ęronka Czecha. Jego 
uczniowie l uetniowie jego uczniów, 
jego przyjaciele i przyjaciele jego 
przyjaciół, oddają w dniach zawodów 
hołd tej niezapomnianej postaci wspą 
nlatego sportowca. A wraz z nimi -- 
cały polski sport.

Turystyka i krajoznawstwo
w Polsce Ludowej, jak osiągnięci 
potu Górskiej Odznaki Turystyc 
W ciągu czteroleda 1935—1938 zdoby 
w sumie 463 odznak, w pierwszym 
ku wznowienia GOT (1919) zdobyto
857 odznak, a więc w jednym roku 
4wa razy więcej, niż w ciągu czte­
rech lat przedwojennych.

Rok 1950 przyniósł dalsze poważne 
osiągnięcia w dziedzinie GOT. W su­
mie zdobyto 4981 odznak, z czego brą , 
zowych małych: 4431. srebrnych 448, 

dużych: srebrnych

zestawieniu tym uderza zarówno 
Zakopanego 

bezgórskieh" 
. warszawa, 

zdystansowały znajdujące 
jeszcze dalszych miejscach 

Jelenia Góra. Zvwiec, Gor­
lice. Szczawnicą czy Kłodzko, zamy­
kające listę 21 uczestników konkuren 
nleż nadmorski Gdańsk, jak Toruń, 
Bydgoszcz czy Lublin świadczy nai- 
leniei o powszechności ruchu, który 
dawnlel mlal wyraźnie elitarystyczny 
charakter.

lateau w Austrii. Sukcesy i 
jak lawina, ale Bronkowl I

połączeniem sfe PTT 
PTTK zamknięto Iconkuren- 
jwą o nagrodę przechodni 

GOT. Zwycięzca został Kraków .który 
w latach 1949 i 50 zdobył 1238 p. przed 
Bielsko—Białą 551, Katowicami 501. 
A dalej: 4) Nowy Sącz 227, 5) Poznań 
226, 6) Warszawa 182, 7) Cieszyn 181, 
8) zakopane 162, 9) Łódź 87.

CWKS Stal Wrocław 81:78

W pływackim meczu, który odbył 
się ną wrocławskim basenie. CWKS 
pokonał Stal Pafawag 81:78, O zwycię­
stwie warszawian zadecydował mecz 
piłki wodnej, gdyż konkurencje pły­
wackie wygrała Stal. Na zawodach 
łych padl nowy rekord Polski w szta- 

»tvl. dowolnym ustano- 
CWKS (Prządo, Zel 
Korotklewicz, Su- 

zewskl. Kowalski. 
, Jaworski I Paluch) w czasie 
W tej samej konkurencji — 
Stali w składzie Manowski,

u> pływaniu

PTTK, Jako organizacja społeczna, 
wym aparacie biurowym, który Jest - 
jedynie organem wykonawczym lecz 
przede wszystkim na bazie komls.ił 
społecznych, powołanych zarówno 
przy zarządzie głównym jak i przy 
poszczególnych niższych komórkach. 
Osta'nio powołano do życia przy za­
rządzie głównym PTTK następujące 
ską, turystyki górskiej, propagando- 
wo-w.vdąwniezą i młodzieżową, Orga­
nizacja dalszych komisji, których za­
daniem będzie wytyczanie planów i 
kontrolowanie ich wykonania. Jest 
W toku.

we dia zwedtanla zabytków hlstoryog 
nych. kulturalnych, znajdujących się 
na trasie bardziej intereśufących za­
kładów pracy |tp. Organizatorami bę­
dą oddziały PTTK, które zorgantzuią 
pobyty, opracują dokładny program 
wycieczek, dostarcza środków prgewę 
zowych i przewodników.

Obecnfe opracowano juź trzy szlaki 
Pierwszy z nich znajduje sie na tere­
nie wielkich jezior Mazurskich 1 pro­
wadzi z Olsztyna przez Ruciany — 
Mikołajki i Giżycko, drugi z Olsztyna 
do Ostrudy — Elbląga 1 Fromborka. 
Trzecia trasa obejmuje. schronisko 
Wigry 1 Augustów nad jeziorami o 
Identycznej nazwie, w przygotowaniu 
jest sześć dalszych szlaków.

Lewicki, Jakubowski, Jaśkiewicz, Go­
mułką, Krotochwil, Łopatto, Iwąnicz, 
Petrusewicz i Kiliański ustanowiła no­
wy rekord Dolnego Śląska — 4.55.

Ponadto ustanowiono 4  , ,
okręgowe: w biegu na 100 m stylem |
grzbietowym Klrchnerówna uzyskała
czas 1.31,8; w biegu na 100 m stylem
klas. A. Ropczewska |,35,4. sztafeta 
3x100 m styl, zmiennym kobiet 4,37.6 
1 sztafeta 4»-,100 m styl- zmiennym męż­
czyzn (Manowski, Jaśkiewicz, Petru­
sewicz, Lewicki) 5,07,5,

Zarząd główny PTTK zainteresował 
lę bardzo żywo sprawą zorganizowa­
ła sobotnio - świątecznego ośrodka 

ikowęgo w Swlerklańcu obok 
’-‘*,ry  przy odpowiednim u- 

■dzle mógł obsłużyć w 
ilkadzlesiąt tysięcy ludzi 
1 przemysłowego G. Sią- 
uruchomienie odpowied- 

edytów.

wypoczynkowego
rekordy | K»WwIc. który

Rada okręgowa ZS Stal 
w Bydgoszczy wzywa 
do współzawodnictwa
BYDGOSZCZ. Rada okręgowa erze 

szenla Stal w Bydgoszczy wezwała 
wszystkie rady okręgowe zrzeszeń 
sportowych woj. bydgoskiego do dłu­
gookresowego współzawodnictwa w 
działalności: polltyczno-wychowaw-
czel, prac organizacyjnych, szkolenia 
kadr, wychowania fizycznego 1 spor­
tu. kulturalno-oświatowej, sprawoz­
dawczej | gospodarczo-finansowej.

Kadra narodowa PZM na obozie

ZAKOPANE, w Zakopanem rozpo­
czął się 28 lutego br, pbóz kondycyj 
ny dla kadry narodowej PZM. Na 
obozie p-zebywa 40 czołowych zawód 
ników kadry wyścigowe!, raldowej 
t żużlowej. W programie codzien­

w Zakopanem
nych zajęć znajdują się m. In.: jazda 
ną nartach, pogadanki społeczno-po­
lityczne 1 wykłady fachowe z zagad­
nień motoryzacji j sportu motorowe-
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Nowe brygady 
produkcyjne ZS Spójnia 

w Kielcach
Przebudowa mocno zniszczonego I J 

grożącego zupełną ruina schroniska • 
PTTK na Hall Gąsienicowej posuwa ' 
się raźno naprzód. Do 1 msia oddany | 
zostanie do użytku turystów parter i . 
pierwsze piętro a do 30 czerwca re- • 
szta budynku. Przez dobudowanie zu- 
pełnie nowego skrzydła od strony za- ' 
chodniej chłonność schroniska zosta- , 
nie znacznie podwyższona. Ilość 
miejsc noclegowych wzrośnie ę 70 na 
120. » pojemność salt jadalnej pozwoli I 
na obsłużenie 150 osób w jednym ser. j 
wisie Równocześnie schronisko otrzy 
ma nowoczesne urządzenia sanitarne, 
pryznice. suszą-nie ftp. Dobudowa 
bieżącym.

7-osobowa brygada produkcyjna w 
kole zs Unia przy zakładach w Pia 
stówie wykonała zobowiązanie, pole­
gające na przyspieszeniu zalnstalowa 
nia akumulatorów 1 ich wykonaniu. 
Akumulatory te zostały zalnstalową. 
ne w centrali telefonicznej. Prace 

produkcyjnej dały 4.200 zl oszczędno­
ści.

Jedna z naibardz'ej atrakcyjnych 
form wypoczynku ludzi pracy będzie 
połączenie turystyki t krajoznaw­

stwem. Służą do tego celu t. zw. 
na”tvm kpJolnaw“e- Po|egają one 
rodzaju wczasów porusza się po pew 
nym określonym szlaku, spędzając po 
kilka dni w poszczególnych schroni­
skach. Stanowią one punkty wypado-

KIELCE. Członkinie kota sportowe­
go Spójnia przy tuczami drobiu w 

Kielcach dla uczczenia Mlędzynarodo 
wego Dnia Kobiet i i Kongresu Li­
gi Kobiet utworzyły sportową bryga 
dę produkcyjną, zobowiązując się 

W ślad za n!ml poszły robotnlee z 
Zakładów Przetwórstwa Owocowo- 
Warzywnego w Dwikozach k Sando­
mierza, które zobowiązały się wyko­
nać plan produkcyjny w 107 proc.
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Pływackie 
mistrzostwa 

Polski
ZKS Budowlani Warszawa or­

ganizuje z polecenia GKKF w 
dniach 16 — 18 bm- mistrzostwa 
pjywackie Polski w halj krytej. 
Mistrzostwa odbędą się w War­
szawie na pływalni AWF na Bie­
lanach-

O wszelkie informacje j wy­
jaśnienia w sprawie mistrzostw 
należy zwracać się do ZKS Bu­
dowlani Warszawa. Foksal 19 
ob. Galicka, w godz. 10 — 15.

Mistrzostwa radzieckich 
związków zawodowych 

w piłce wodnej
(S) MOSKWA, w Leningradzie za­

kończyły się 7-dniow*  zawody w plł- 
ee wodnej o mistrzostwo związków 
zawodowych ZSRR. Tytuł mistrzow­
ski na rok bież, zdobyła drużyna 
„Torpedo" Moskwa, która ukończyła 
rozgrywki bez porażki. Najwyższe 
zwycięstwo odniosło Torpedo w me­
czu z kijowską Nauką 21:0. Drugie 
miejsce w rozgrywkach zajął 
Leningrad.

Drużyna Stali z Siemianou 
w hali w pierwszym meczu t 
cach zespól Górnika 8:1.

Vitkovicke 
znów leaderem

PRAGA. (tel.) Liga hokejowa 
CSR znajduje się w przededniu 
zakończenia rozgrywek mistrzów 
skich. Do rozegrania pozostał je­
szcze tylko jeden mecz Budziejo- 
wic z Bratysławą. ■

Ale na wynik tego meczu cze­
kają wszyscy. Oh bowiem zade­
cyduje kto zdobędzie tytuł mi­
strzowski; Budziejowice czy też... 
Vitkovicke Zelezarny.

Ostatnio sytuacja w hokeju cze 
chosłowackim ułożyła się tak. że

Mistrzostwa narciarskie 
ZSRR

30 tysięcy widzów oglądało 
rozegrany w Kirowie konkurs 
skoków narciarskich o mistrzo­
stwo Związku Radzieckiego. I 
miejsce w konkursie zajął Samo­
chwałów, który uzyskał najdłuż­
szy skok dnia — 70.5 m. drugi 
był Skworcow. Drużynowo zwy, 
ciężyła reprezentacja Moskwy.

Następną konkurencja mi­
strzostw narciarskich ZSRR będą 
bidgi. które rozegrane zostaną w 
Złotouście na Uralu.

Sprawa piłeczek
dramy w ping-ponga, czyli ina- 

cżej mówiąc w tenisa stołowego. 
Gramy, a tu trrachl — piłeczka pę­
ka. Bierzemy drugą, a tu za chwilę 
pnowu — ciach! i piłeczka pęka. 
Bierzemy trzecią, a tu — bach! i 
piłeczka także pęka-

I zwolennicy tenisa stołowego 
skarżą się i narzekają ile to razy 
musieli Już przerywać mecz z po­
wodu braku piłeczek. Organizato­
rzy spotkania przygotowali na przy 
kład dziesięć sztuk tych białyęfr 
kulek, ale cóż białe kulki nie wy­
trzymały ogniowej próby kilkakrot 
tego. ostrego zetknięcia się z ra­
kietką i po prostu popękały. A 
przy dwunastu sztukach i więcej 
też się takie historie zdarzały.

Ki licho? Licho polega na tym, te 
piłeczki wyrobu krajowego są bar­
dzo liche. Tej oczywistej prawdy 
nie ma się czego wstydzić, a na­
tomiast należy stę zapytać, dlacze­
go tak jest? Przecież znajdujemy 
się obecnie w okresie podniesienia 
znakomitej jakości wszystkich nie­
mal produktów przemysłowych. Po 
siadamy wyroby ze wszelkich dzie­
dzin. jak to się mówi' — prima. 
extra i tip-top. O jakikolwiek pro­
dukt- by chodziło, to zawsze wy- 
padnie stwierdzić, że prezentuje się 
cn pod względerę jakości Jak naj­
lepiej A tylko jedne piłeczki ping­
pongowe Jakoś — ni*.

T*  piłeczki wyrobu krajowego 
są Największą bolączką ping-pongi- 
stów. I wypada tu stwierdzić z u- 
bolewaniem. że w takich warun­
kach taniej wypada zorganizować

Jaki reprezentujemy poziom
w skali międzynarodowej ?

Bogdan Brzeziński

I Mistrzostwa Zimowe Zrzeszeń 
Sportowych przyniosły cały szereg 
doświadczeń, któe będą mogły być 
w przyszłości wykorzystań*  dla róż- 

tyczno-propagandowym i techniczno-

Rozpatrując mistrzostwa zakopiań­
skie z punktu widzenia np technicz- 
no-spoitowego możno by wysnuć ca- 

ciekawych wniosków i spostrzeżeń.
Każdy z obserwatorów największej 

tej imprezy zimowej w Polsce zadaj*

poziom w sporcie narciarskim w po­
równaniu z Innymi krajami demokra­
cji ludowej, krajami skandynawskimi 
ety alpejskimi!". „Czy w dziedzinie 
techniki poszczególnych konkurencji 
narciarskich zrobiliśmy postępy, czy 
i jakie mielibyśmy szanse w wypadku, 
gdyby wvnadio nam startować w za­
wodach FIS, jakie mamy szanse w 
czekającej nas w roku 1952 Olimpia­
dzie?"

Wszelkie rozważania na powyższe 
maty mogą mieć tylko wartość teo­

. starannym przygotowaniu
mistrz ewskim pokonała w Michałkowi- 

Fot N. Boronowski

Zelezarny 
ligi hokeja CSR 
na czoło tabeli po kilku niepo­
wodzeniach wysunęła się znowu 
drużyna ostrawska. Hutnicy 
ostrawscy mieli jeden słaby dzień, 
kiedy to przegrali na własnym 
terenie ze słabymi dość Pardubi­
cami i ta porażka spowodowała, 
że dziś jeszcze nie wiadomo, kto 
będzie mistrzem ligi hokejowej 
CSR.

W rozegranych w ub. tygodniu 
meczach Budziejowice przegrały 
w Pradze z drużyną OD 5:6. a 
drugi kandydat do mistrzostwa ze 
spół Kralovego Pola został roz­
gromiony przez Prościejów 10:1. 
Vitkovice w ostatnim meczu wy­
grały z Kral. Polem na jego te­
renie 5:2.

Obecna tabelka mistrzostw 
przedstawia się następująco: 

Vitkovicke Zelez. 
Kralovo Pole 
Budziejowice 
ATK Praga 
Bratysława 
Prościejów 
OD Praga

1 Pardubice

14
14
13
14
13
14
14
14

17
17
16
14
14
12
12

8

mecz tenisa stołowego przy użyciu 
piłeczek zagranicznych, aniżeli kra 
jowych. Wynika to z prostej kal­
kulacji. Weżmy na przykład pod 
uwagę ilość dziesięciu piłeczek kra 
jowych, zużytych w ciągu jednego 
meczu. 10 piłeczek tejże krajowej 
produkcji kosztuje 24 złote (1 pi­
łeczka a 2.40 zl|. Otóż co prawda za 
piłeczkę zagranicznej produkcji pła 
ci się 10 złotych za sztukę, ale wy­
starczy ona za to na rozegranie, 
jednego, a nawet dwóch meczów. 
Zamiast więc kupić 10 piłek pro­
dukcji krajowej, opłaci się bardziej 
kupić dwie piłeczki produkcji cze­
skiej, jako że na tym całym inte­
resie zarabia się 4 złote, ni*  licząc 
zaoszczędzenia nerwów, które nie­
wątpliwi*  przy ustawicznym pę­
kaniu piłek krajowych, bardzo się 
psują tak u graczy, jak 1 u kie­
rownictwa zawodów.

Dlaczego więc Jakość piłeczek 
krajowych Jest taka zlał Czy nie 
możnaby na to jakoś zaradzić! 
Ostatecznie przecież jeśli potra­
fimy wyrabiać w każdej lnne| dzie­
dzinie doskonałe pod względem 
jakości produkty, to chyba powin­
niśmy sobie dać radę I z taką hi­
storią, jak piłeczki nlng-pongowe. 
Tym bardziej, że produkowani*  tan 
dęty nas zupełnie nie Interesuje I 
też nie |est zadaniem kra|owego 
przemysłu sprzętu sportowego.

Możeby więc mlaroda|ne czynni­
ki z tego przemysłu sportowego u- 
dzlelily nam w tej kwestii wyja­
śniającej odpowiedzi...?

BARNABA 

retyczną gdyż nie posiadamy obiek­
tywnych kryteriów. pozwalająęycł 
nam na ocenę wartości naszego 
ciarstwa wyczynowego w stosunku 
zagranicznego. Możemy natomiast 
konać oceny poziomu naszego sportu 
narciarskiego w porównaniu z po­
przednimi latami.

Przy podejmowaniu próby tej oceny 
nie wolno nam. pomijać pewnych ele­
mentów (o których niżej), chociaż nie 
warunkują one — na pozór — rozwo­
ju i podnoszenia się poziomu sportu. 
Należą do nich sprawy Ideologicznego 
uświadomienia zawodników, poszerze­
nia bazy uprawiających sport wyczyno 
wy, oraz wyposażenia sportowców w

W zakresie tych trzech zagadnień 
uczyniliśmy w porównaniu z rokiem 
ubiegłym ogromny krok naprzód. I 
Zimowe Mistrzostwa Polski Zrzeszeń 
Sportowych, które były egzaminem 
całorocznej działalności zrzeszeń spor­
towych w dziedzinie pracy z zawodni­
kami, wykazały w sposób nie podle­
gający dyskusji, że nasi sportowcy po­
stawili sprawę swego wyszkolenia 
sportowego na równym poziomie z 
ideologicznym i że tych spraw od sie­
bie nie oddzielają, uważając je za 
nierozłączną całość. Liczne imprezy 
wietlicowe. gazetki ścienne, wyrobie- 

rodników, koleżeń- 
y poza nią, oto są 
ia przez naszych 

rtowców właściwych celów i zadań 
naszego sportu.

Zawodnicy poczuli się po raz pier­
wszy członkami zrzeszeń- sportowych, 
będących właściwą^ i jedynie słuszną 
formą organizacyjną polskiego sportu. 
Po raz pierwszy obserwowaliśmy u za­
wodników zdrowy patriotyzm zrzesze- 
iowy Iczego nie można niestety po- 
iedzieć o działaęzach zrzeszeń), wy- 
alający w nich wielkie zapasy sił, 

gii, ofiarności i oddania 
wodnicy z dumą 
larwni swy< 

towych 1 nety
towych kostiumach. 1 
zobaczyliśmy zrzeszet 
całej ich okazałości. I to 
korzystny dla dalszego rozwo|u 
szego sportu klimat we wszystkich _ 
gniwach organizacyjnych polskiego 
sportu. Stanowi to na pewno jeden z 
warunków podnoszenia się poziomu 
sportu wyczynowego.

Ilość zawodników startujących w I 
Zimowych Mistrzostwach Polski Zrze­
szeń' Sportowych świadczy o realizacji 
haseł umasowienia sportu. Sporty zi­
mowe pozyskały sobie nowe zastępy 
zawodników, dotychczas zupełnie nie­
znanych. Dotyczy to szczególnie nar­
ciarstwa, gdzie ilość startujących prze­
szła wszelkie oczekiwania. Praca zrze­
szeń sportowych nie może jednak za­
czynać i kończyć się na jednorazo­
wym mobilizowaniu nowych kandyda­
tów na wyczynowców. Z faktem ujaw­
nienia się tylu nowych, młodych - za­
wodników łączy się długa, systema­
tyczna i odpowiedzialna praca i opie­
ka nad nimi. Każdy z tych nowopo- 
zyskanych zawodników musi odczuć 
na sobie bezpośrednio tę pomoc i o- 
piekę ze strony swego zrzeszenia.

Praca nad nowymi kadrami wyczy­
nowymi sportów zimowych musi być 
bez najmniejszej przerwy w dalszym 
ciągu kontynuowana. Nie wolno nam

Biegacze ZSRR 
startują w Paryżu 

PARYŻ (tel.). — Jak podaje 
oficjalny organ Komunistycznej 
Partii Francuskiej — „L‘Huma- 
nite“ w biegu na przełaj, organi­
zowanym przez redakcję tego pi­
sma .wspólnie z FSGT w dniu 18 
bm. startować będą również za­
wodnicy i zawodniczki radzieckie. 

Zawodnicy radzieccy zdobyli 
już kilkakrotnie honorową nagro 
dę im. braci Znamieńskich, do­
skonałych przed wojna sportow­
ców radzieckich, bohaterów 
ZSRR, poległych w ostatniej woj­
nie w walce z okupantem faszy­
stowskim, którzy w czasach przed 
wojennych startowali również 
biegu „L'Humanite“ wpisując st 
nazwiska na listę zwycięzców.

Nagrodę im. braci Znamień­
skich (drużynową) zdobyła w ro­
ku ubiegłym drużyna węgierska, 
która również i w obecnym biegu 
wystąpi w silnym składzie by bro 
nić tej nagrody. W skład druży­
ny węgierskiej wchodzą następu­
jący biegacze: Szilagyi, IszoL 
Esztergomi, Feledi, Fobronyi, Ju- 
hasz, Csepany, B. Nemeth. Szi­
lagyi był zwycięzcą biegu w 1949 
roku.

Włosi zapowiedzieli udział 8 bie 
gaczy.

Ze Związku Radzieckiego star­
tować będzie w biegu „L‘Huma- 
nite“ 21 zawodników i zawodni­
czek.

Piłka nożna
BUDAPESZT. Ostatnia niedzie 

la ligowa na Węgrzech upłynęła 
bez niespodzianek. Prawie wszyst 
kie mecze zakończyły sie zwycię­
stwami faworytów. Najlepsza for 

i mę wykazuje mistrzowska druży 
I na Honvedu. która doskonale 
i wykorzystała zimową przerwę w 

rozgrywkach ligowych do soli­
dnej zaprawy kondycyjnej.

W drugim meczu mistrzostwa 
Honved pokonał Szegedi Honvód 
5:1.

Poza tym Kinizsi (Edosz) od-

na Węgrzech 
niósł przekonywujące zwycięstwo 
nad Dorogi Bóniśsz 4 1, a goszczą 
cy na prowincji Bp Dózsea po wy 
równanej i zaciętej grze zdołał 
uporać się z V6rós Lobogó Sor- 
tex 1:0.

Dawny Textiles obecnie Ba- 
stya (Budapeszt) (odpowiednik na 
szej Gwardi) zainaugurował se­
zon cennym zwycięstwem nad 
Csepeli Vasas 3:1. Derby hutni­
ków natomiast wygrali pracowni 
cy z Diosgyóru Bp. Vasas — Di. 
Vasas 1:2.

dnia w ciągu se- 
liego 1 Jesiennego, 
Innlśiny prowadzić 

z naszymi nowy- 
y za rok móc się 

wykazać odpowiednimi wynikami.

wych Mistrzostw Polski Zrzeszeń Spor­
towych w sprzęt było wspaniale. Mu- 
sial to stwierdzić każdy, nawet stary 

często westchnienia żalu: „gdybyśmy 
my mieli takie warunki, taki sprzęt, 
jaki*  mają zawodnicy w Polsca Ludo­
wej. to byśmy bili wszystkie rekor­
dy".

Zawodnikom naszym nie brakło ni­
czego, co potrzebne Jest do uprawia­
nia sportu wyczynowego. I trzeba o- 
blektywnle przyznać, że nawet najwy­
bredniejsi zawodnicy to ocenili. Ta­
kiej troski I takich starań o zawodni­
ków nie zna dotychczasowa historia 
naszego sportu.

Na tym więc odcinku notu|emy w 
porównaniu z rokiem ubiegłym po­
ważną zmianę na korzyść.

Czy poziom sportów zimowych, rów­
nolegle z tymi zmianami na lepsze w 
dziedzinie podniesienia uświadomienia 
ideologicznego zawodników, poszerze­
nia się bazy ludzkiej I wyposażenia w 
sprzęt, podniósł się w stosunku do ro­
ku ubiegłego czy nie?

Nie ulega wątpliwości, że tak, bo 
w omówionych wyżej warunkach po­
ziom sportowy musiał się także pod­
nieść. W hokeju poorawa Jest wi­
doczna. W jeździe szybkiej na łyżwach 
widać pewne podniesienie poziomu. 
Postępy zrobili również figurowcy.

W narciarstwie widoczna jest wy-

przyszłym,zimowych 
Olimpiady.

Wtedy dopl 
Jąć gruntowr 
naszego poziomu w stosunku do 
granicy.

sportów zimowych w porównaniu 
kiem ubiegłym.

szkolenia w okres'* tzw. mai twego 
alizacja przy zw 

kadry, przycz 
yrażnego podnl

Łyżwiarstwo - łyżwiarstwo ■ lyżwiarslwo; - łyżwiarstwo - |

Łyżwiarze na cenzurowanym
Ruchy stały się bardziej miękkie, 

widać postęp w skokach, szczególnie 
w zaliczonych do trudnych o 2—3 
obrotach w powietrzu. Jak Salchow, 
Rittberger, Axel, pozycja wolnej no­
gi, jest estelycznlejsza niż dawniej, 
styl łyżwiarzy też poprawił się wydat­
nie.

W tym, nieco przydługim, zdaniu 
zamyka się treść tegorocznych osią­
gnięć pierwszych 8 najlepszych łyż­
wiarzy i łyżwiarek.

Jeszcze raz Torkat
. Uruchomieni*  Torkat*  otworzyło 
sportom lodowym szeroki*  możliwości 
rozwoju. Łagodne zimy sprawiły, iż 
w wyczynowym łyżwiarstwie mogli z 
powodzeniem konkurować zawodnicy, 
którzy nie tracili w ciągu miesięcy 
zimowych łączności m sztucznym lodo-

W takim stanie rzeczy, walką 
gemonię w łyżwiarstwie fig 
toczyła się przed*  wseystkim 
łyżwiarzami Śląsk*.  J*dyni*  

Najważniejsze zadanie

Wicemistrzowska para Polski Studencka — Osadnik w czasie efek­
townego skoku. Fot. N. Boronowski

kurencjach kobiecych przodują nadal 
warszawianki. Ale trzeba pamiętać, 
że ich tytuły wyrosły właśnie ze sta- 
łego treningu w Katowicach.

W 20 lat później
Jest rok 1971. Powtarzam: 1971. 
Dwadzieścia lat upłynęło od 

wspaniałych zawodów zimowych 
w Zakopanem. W tym roku — 
1971 — mistrzostwa otrzymają na­
prawdę wspaniałą oprawę! I rzecz 
zdumiewająca: pogoda dopisała!

Śniegu — o dziwo! — nie trze­
ba zwozić autamr z lasów. Skocz­
nia przygotowana ,,na medal”!

A ja, nieborak, mam pecha. 
Starszy pan z brzuszkiem, ale za 
to bez czupryny, kicha raz za ra­
zem. Nawet atomowe pastylki an- 
tygrypowe nie pomagają... Aaaa... 
psikll

Ale to nici
Od czegóż aparat telewizyjny? 

Będę sobie oglądał zawody na jego 
ekranie. Siadam sobie wygodnie 
w ciepłej podomce — zwanej ongiś 
„szlafrokiem” — na wygodnym 
fotelu i nastawiam telewizyjny 
aparat. Na ekraniku ukazuje się 
skocznia, otoczona niezmierzonymi 
tłumami.

Spiker, niezwykle przejęty, ob­
jaśnia:

— A teraz, proszę państwa, de­
cydujący skok! Drugi skok nasze­
go faworyta! Szkoda, że państwo 
tego nie widzą!... Przepraszam... 
Chciałem powiedzieć: doskonale, 
że państwo to widzą!...

— Faworyta?... — pomyślałem 
Któż to może być? Szkoda, że n.e 
włączyłem aparatu wcześniej I

— Teraz zobaczą państwo nasze- 
> mistrza, tuż przed skokiem. U- 
aga, zbliżeniel
Wytężyłem oczy, uzbrojone oku- 

— Hm, znajoma twarz... Siwy, 
przystojny pan... Kto to jestl

— Uwaga II — ryknął spiker — 
Staszek Marusarz skaczelll

— Ach... Marusarz... Hm, lstot- 
ie — znajoma twarzl....
Skoczył. 125 metrówl Śliczny 

rok. Spiker Jest zachwycony:
— Proszę państwa! Najdłuższy 

skok dnia. O dwa metry dłuższy 
niż skok Janka Kulił

Za dużo popisów — 
za mało zawodów

Długi sezon nie dostarczył bacznym 
obserwatorom dostatecznego wskaźni­
ka aktualnej formy. Nie organizowa­
no zawodów, w których stawką by- 
" miejsca, punktowane przez sę- 

Natomiast odglądaliśmy często 
popisy I pokazy oraz „Wieczór tańca 
I humoru na lodzie”, wykonany przez 
zespól katowickiej Stali. Brak czyn­
nika porównawczego, nlestwarzanle 
zawodniczkom I zawodnikom stosow­
nej atmosfery, pozwalającej na zwięk­
szenie zasobu rutyny i opanowania 
nerwowego, jest Jedną z niechlubnych 
pozycji przemijającego sezonu lyżwlar 
sklego.

Nie przyczyniły się do poprawy tego 
stanu nieliczne eliminacje w skali klu­
bowej I zrzeszeniowej. Dopiero mi­
strzostwa Polski, wyznaczone w Za­
kopanem w ramach igrzysk zimowych 
zrzeszeń sportowych stały się pierw­
szym przeglądem aktualnej formy 

dry państwowej 1 rozkwitającej, lecz 
szczupłej liczby utalentowanych adep­
tów. Tu znów wyrosły inne prze­
szkody — nieodpowiedni skutkiem 
słabych mrozów stan tafli lodowej Je­
żeli jednak na przekór trudnościom 
dokończono mistrzostwa, to należą się 
słowa pochwały organizatorom, a za­
wodnikom szczególne uznanie za dzłel-

Bez „odkryć"
Mistrzostwa nie przyniosły prawie 

żadnych „odkryć" Nastąpiły ' tylko 
pewne przesunięcia w ogólnym usze­
regowaniu, będące wśród mężczyzn 
premią za bardziej wytrwały trening, 
* w rywalizacji par efektem zmian 
w Ich zestawieniach

W jeździe itgurowej mężczyzn zmie­
nili miejsca w ostateczne] kolejności 
Osadnik z Sojką, który słusznie zebrał 

Na ekraniku ujrzałem pó chwilt 
obydwu zwycięzców: siwy Staszek 
i łysy Kula. Uśmiechali się. Sta­
szek miał nawet — Jeśli można się 
tak wyrazić — znudzony uśmiech 
na twarzy. Cóż się dziwić? Tyle 
razy zdobył mistrzostwo!

Po konkursie skoków transmito­
wano zawody łyżwiarskie. Lodowi­
sko wspaniale! Tłumy publiczności
— mnóstwo zawodników. Młodzież.

Stary pan przy aparacie telewi­
zyjnym zaciera ręce: ot, nasze ka­
dryl Młodości, ty nad poziomy ten 
tego!...

Rozpoczęły się zawody. Jadą, Jak 
szatanyl

— A cóż robi między tą młodzie­
żą facet z rozwianą brodą?.. — 
mruknąłem ze zdumieniem.

Facet z potężną brodą nie dal 
sobie w kaszę dmuchaćl Młodzi 
ludzie zostali za nim daleko w ty­
le! Zwyciężyli Zdumiewając*!

— Proszę państwa, po raz 41. 
mistrzem został, rzecz oczywista, 
inżynier Janusz Kalbarczykl

Jęknąłem
— Panie prosimy do

mikrofonu! Tylko niech pan uwa­
ża. żeby się panu broda nie zaplą­
tała w drutyl...

Sympatyczny mistrz zręczni*  
wrzucił sztuczne szczęki do ust 
(swoje zęby zjadł na łyżwiarstwie) 
i miłym głosem oznajmił:

— Cieszę się, te raz jeszcze U- 
dąlo mi się zdobyć tytuł mistrzow­
ski. Ale młode kadry, panie tego, 
rosną! Jestem przekonany, że naj­
dalej za dziesięć lat ustąpię mło­
dym, panie dziejaszkul Oto do 
czego doprowadza staranna opieka 
nad naszą młodzieżą spor — panie 
dziełu — Iową!

W tej właśnie chwili terkot bu­
dzika przerwał mój makabryczny 
sen. Obudziłem się spocony i prze­
rażony. Rzutiłem okiem na wiszą­
cy na ścianie kalendarz: rok 1951...

A więc to był senl Sen, który
— miejmy nadzieję — nigdy się 

plon całosezonowej pracy. Zyskały ną 
pewności jego ćwiczenia w jeździ*  
obowiązkowej, a w dowolnych popi­
sach, choć ustępuje Osadnikowi pod 
względem elegancji ruchów, to Jed­
nak całokształt programu nabrał war­
tościowych zalet dzięki powiązaniu 
trudnymi krokami.

W ogólnym obrachunku zarysowuj*  
się w kategorii męskiej kilka grup, 
oddzielonych od siebie co najmniej 
klasą umiejętności. Z młodzieży na 
uwagę zasługuje częstochowianin Są- 
ciński.

Duże ożywienie do mistrzostw ko­
biet wniósł start sióstr Dąbrowskich. 
Hanna Dąbrowska n. b. występująca 
w Zakopanem, na skutek przeziębienia 
w nienajlepszej formie fizycznej, olś­
niewała wybornymi piruetami i bar­
dzo rytmiczną jazdą w dowolnej czę­
ści ćwiczeń.

Anna Bursche-Lindnerowr 
nad Dąbrowską przewagę 
obowiązkowej 1 tę różnicę punktów 
utrzymała do końca.

Wspomniane dwie przedstawicielki 
Warszawy znacznie wyprzedzają po­
zostałe uczestniczki mistrzostw, z któ- 
ych dobrze wypadła partnerka Sojki 
r Jeździe parami, katowiczanka Lesz- 
zyna-Jajszczokowa.

Podaliśmy ogólnikowy, krytyczny 
kie, wyrzucający na margines ze­

stawienie uwagi godnych dokonań I 
iedomagań. Powinno nam przyświe- 
ać założenie dalszej penetracji wszerz 
r łyżwiarstwie.
Na Śląsku sporo młodzieży ćwiczy 

spamiętał*.  Rzeczą Instruktorów jest, 
by ten chwalebny zapał podtrzymy­

wać, uczyć od podstaw prawidłowej 
postawy, należytego wykonania fiff"r 
I ewolucil.' Na Torkacie ogniskuje się 
teraz cały ruch łyżwiarski Co praw­
da. powstały I rozwijają działalność 
sekcje łyżwiarskie w innych częściach 
kraju. Cóż, kiedy ni*  zawsze, a ra­
czej rzadko, nadarza się okazja prze­
myślanego treningi'- Torkat, siłą 
rzeczy, jest tym fundamentem. k'órv 
darzv nas warunkami pracy w łyż­
wiarstwie.

Tegoroczny sezon nie został w tej 
mierze całkowicie wvrvskanv Zwo­
łany do Katowic kurs Instruktorski, 
zasilił kadrę nedaaoglrrna N‘ę docho­
dziły nas jednak meldunki o wvn'kach 
ich nracv, hvć może, z tego powodu, 
że z konieczności musieli poprzestać 
na suchej zanrawie.

W dalszym ciągu, nie dysponujemy 
tren*'am:  o odpow!edn'ch kwalifika­
cjach którzv nadaliby szkoleniu w'a- 
śclwy k-erunek Ciągle leszcz*  najbar­
dziej żywiołowe oorvwv nie wychodzą 
z ram improwizacji Poszczególni zrze 
szenia i kluby rządzą sie wedle włas­
nych ootrzeb nie ma oznak współpracy 
w przeprowadzonych I zamierzonych 
akcjach. N e zwołule się okresowych 
narad instruktorów, nie dąży się do 
wymiany, do nadania szkoleniu ujed­
noliconej formy.

A o tym należy przede wszystkim 
pomyśleć. ■

KAROL WEISBERG


